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Prenumerata, w  K rakow ie 'i prowincji mieś Zl. 6‘00 kwart. Zł. 18*00
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Oto własnoręczne autentyczne najpowniniejszycL reli­
gijnych autorytetów w Palestynie —  rabinów Kuka i Sonnenfelda 
na znane wina

„Carvnel-Orisinal“ - Kwitła, Petach-Tikwa
Nie pozwólcie się tuar.anić jakiendś wątpliw enii D , "1 V  2 H Żądajcie wszędzie jedynie 

prawdiziwycih, czystych i koszernych win pale styńskich

„ C A R N E L - O R I G I N A L “
Uwaga: Podajemy do wiadomości Publicz<r. ej powyższe własnoręczne autograty, w celu 

wyjaśnieraia Szan. Kor^mneotom, jak powinny naprawdę wygadać 0 1 “I tt* 3 H na wino 
w przeciwieństwie do Sinych reklamowanych win pałestyii kich, k/ióie posługę, ą się rzekomo 
„ryiualnenu C , "1 łT Z  H nadzorców (na ICN i). 1305*

Wielki kram
Kraków, 10. kwietnia 

(b) Nie bez raeii zauważyła przed paru dnia­
mi „Frankfurter Ze.tung*1, tó sytuacja, jaka o- 
becn,ie v.Ttworzyła się w  Polsce, zdarzała się 
iuż i przedtem kilkakrotnie, przyczem marsz 
Piłsudski zawsze znajdywał wyjście przez ła­
godzenie przeciwieństw. Również obecnie —  
wywodzi dziennik niemiecki —  nie jest wyklu­
czone, źe doidzie do iakiegoś pokojowego (tzn. 
Fez nowych wyborów) wyjścia z sytuacji, acz­
kolwiek obecne naprężenie wewnętrzne tak sil- 
n*‘e wzrosło, iż nie można go lekoer/azyć, a 
wypadku zdają się zdążać ku jal iemuś decydu­
jącemu rozwiązaniu Co się tyczy wyborów, to 
zdatfem gazety niemieckliej zachodzi wątpli­
wość. czy nowe wybory —  bez oktrr»Vwania 
nOwej ordynacji wyborczej —■ przystałyby wy  
jaśnienie i zmianę położenia*

Wa^ń© zacytoy/ać ieszcze łeden Kłos z prasy 
zagranicznej. „Manchester Oitardian“ . w  arty­
kule wsVpnym  pt, „Polski wielki kram1’ do­
chodzi do konkluzji, Z. w  istocie nikt nie Jest

przygotowany w Polsce Jo radykalnej zmiany. 
Marszalek Piłsudski prawdopodobnie mógłby 
rozwiązać parlament w każdej chwilj i rządzić 
jako oduowiedzialny dyktator. Ale woli on, 
juk król Magsus lub Karol II., pozostać w cie- 
n; i za plecami swo.ch ministrów. Gdyby Sejm 
czuł si« dostatecznie silnym do parlamentarne­
go rządzenia, mógłby zaryzykować otwarte wy 
zwane. Ale politycy polscy są wprawdzie tak- 
samo hałaśliwi jak za Polski przedrozbiorowej, 
ale milcząco godzą się, jak się zdaje, na pozo­
stawienie status duo...m-m • *

Z sobotniej odezwy „centrolewu** wynikało­
by, że stronn etwa opozycyjne nie godzą się 
byna mniej na status quo, lecz z cała stanow­
czością gotują się do rozstrzygające! walki. 
„Robotnik** „bez niedomówień** oświadcza, że 
istnieją ‘ylko dwa legalne konstytucyjne wyj­
ścia z obecnej sytuacji. Albo P: Prezydent po- 
wotu w zgodzie z wolą Sejmu nowy rząd uzna 
czający usunięcie dyktatu-y, albo rozsn.ąze

Sejm i zarządzi nowe, uczciwe, wybory.
Jest w takiem postawieniu sprawy oczywi­

ście zupełna racja, ale rację ina też i „Nasz 
Przegląd*-, zaopatrując o d aw ę  „centrolewu** 
w liczne i wielkie znaki zapytania. Jeśli walka 
o prawo i praworządność po stronie PPS, W y ­
zwolenia i Stronnictwa Chłopskiego jest jeszcz* 
zrozumiała, to ućz.ał w tej spółce takich par­
tnerów, jak chadeków i Piasta, dawnych człoa- 
ków Chjenopiasta, nastrajać musi nader Kryty­
cznie. Obie re grupy otwarcie propagowały fa­
szyzm, a jeszcze teraz nie chcą nawę1* słyszeć 
o tolerancji i praworządności wobec seknarzy. 
wolnomyślicieli, socjalistów lewicowych i inno 
plemienców1 Pozatem zespolony jest „centro- 
lew“ momćritami li tylko negat/wnemi, pod­
czas gdy pozytywnie socjalistów i wyzwoleń­
ców nic me łączy z Piastowcams i chadekam- 
W  takim stanie rzeczy stlśhhjęfciS dyktatury** 
nie zmieni niczego ooa względem treści, przs- 
wiacając tjdko „dawne bezprawie spowite w  
błyszczące pozory Konstytucjonalizmu i parla­
mentaryzmu'*. Pomijając już zupełni tę okoli­
czność, że przy tato;oh rozbieżnościach n.kjdzy 
p ęciu grupami „centrolewu** trudno sobie wyo
bruzić, jak wogóle powstanie jak® nowy rząd, 

• • «

Te i tym podoone wątpliwość1 soan się roz­
prószyć „Glos Narodu**, który dowwfci, io  
wpółdziałan;e stronnictw leWtCcwOrCedtrowych 
jest „pol'tyką wybitnie konserwatywną i naro­
dową , gdyż „staje w  obronie wielkich i zasa 
dniczych spraw dotyczących samego bytu pań' 
stwe“ Trzy dni przewrotu majowego mogłu 
bowiem PolSKa wytrzymać, ale „kilka lat sta­
łego igrania z praworządnością, stałego obcho­
dzenia konstytucji- stałego le!:cewaZen*a woB 
narodu, wyrażonej w parlamencie, —  to kata­
strofa pe,vna i nieodwołalna... dlatego, że znik­
nie w  Polsce szacunek dla f>rawat który fes1: 
warunl tom istnienia państwa, i auterytet mo­
ralny rządu bez którego każdy rząd stałe siy 
zwykłym okupantem wspartym na bagnetacb.„ 
Żadna korzystnr. dla państwa praca idę jest w  
tych wa unkach możliwa... h istorję dnia wypeł­
nia straszliwa waśń wewnętrzna— «*

*  •  *

Sanacja jest w  błeózie, jeśli pewnego nodzuh 
obojętność społeczeństwa wobec te« „waśni 
we\;infitrzinjtj“ uważa za objaw dła siebie po> 
myśilny iub korzystoiy. Wspomniana wyżej o- 
dezwa „ceoitrouewu** określiła słę sama jako 
„wyjście opozycji.' niejako na ulicę*. Otóż sam  
cyjuy „Dzień Polśikf* komentuje to słowo z za 
d<rw o leniem w ten sposób „Stwderdlzić należy, 
że to „we jście- na ulicę** nie znalazło dotąd ja 
kiegokolwiek echa- Prasn z 0'bow:ązilcu publi­
cystycznego komentuje odezwo centrolewu —  
„edoak bez entuzjazufu. a społeczeństwo zupei 
nie się tern wystąpieniem nie iibtęreśiuje**.

Jest może p-awdą, że wyjście „centrolewu** 
na uhcę nie znalazło dotąd echa, i że społe­
czeństwo id n wystąpieniem się nie interesuje —  
w tych jednak objawach niema zaprawdę nic we  
sołego i pocieszającego. Obojętność szeroicioh 
mas społeczeństwa na to, co się dzieje na Zam 
ku, w  Belwederże, przy ul. V riejsl:ie] lub w  pa 
lacu Rady MnJstrów, ma swoje ż.ódłm w  
czemś zgoła rnem, jak w  solidaryzowaniu się 
z jedną, r.lbc drugą ze stron walczących o w ła  
dize w  państwie, społeczeństwu są obojętne 
osoby i grupy, spoleczeustw< pragnie jednego
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tylko: spokojnego i zdrow ego rozwoju pań­
stwa. W obec wszystkich bez wyjątku „ho­
cków klocków", które w  tak okropny sposób 
rożna mię tai a ja rozmaitych wielkich ludzi i ma 
łych m ężów stanu, społeczeństwo zachowuje 
się może n ei.v !e obojętnie! bo te historyjki ba­
wią i interesują jako kawały), ile z bardzo du 
żu dozą kpin i lekceważenia, a takie kpiny i 
lekceważenie prowadzi w  konsekwencji do u 
traty szacunki; dla reprezentantów państwa, a 
w  jeszcze dalszej konsekwencji może to dopro 
w a d ze  istotnie do obojętności wobec najważ­
niejszych interesów państwowych i wobec 
państwTa samego.

* • •

Jak ta ma biedny obywatel ze swoim ogra 
ińczonym rozumem politycznym brać na serjo 
enuncjacje oficjalne, jak ma taki biedny „pod­
dany" orientować s'ię w  sytuacji —  skoro, mp., 
onegdaj zapowiedziano rozwiązane sejmu i 
rozpisanie wyborów, a dzisiaj o wyborach zu 
pełnie głucho. P. premier Sławek skorygował 
swe pierwotne oświadczenie o rychłem rozpi 
saniu wyborów zastrzeżeniem ,że naprzód mu 
sii nastąpić ^uspokojenie", na co „Polonia" 
nie bez kozery przypomina pamiętne słowa 
Stołypńna, gdy nalegano na niego, by wprowa  
Ózif w  życie reformy zawarte w  manifeście 
konstytucyjnym. Stołypśn powiedział w ó w ­
czas: „Naprzód uspokojenie, potem reformy"- 
Kpiarze interpretowali słowa Stoły pin a w  ten 
sposób, że naprzód muszą przyjść ,reformy 
uspokojenia", a potem „uspokojenie reform".

Nksnmej wiełomówiącą była interpretacja 
jednego z  pism sanacyjnych, które z całą po­
wagą dowodzi że rząd nóe może przecie roz 
pisywać wyborów w  okresie obecnej nad wy 
raz ciężkiej depresji gospodarczej, z tego pro­
stego powodu, że w  taMm razie... przepadłby 
przy wyborach. Rpząd musi więc naprzód po­
prawić sytuację gospodarczą, a potem dopiero 
iwzpisze wybory. W  tem metyle dowckmem, 
ł e  cyeicanem rozumowaniu, tkwi zasadniczy 
3*91 Jest bowriem rzeczą więcej, niż wątpliwą, 
czy esaąd bez współdziałania parlamentu zdo- 
fa  n ap raw i sytuację gospodarczą.

Symacja gospodarcza yest tak ciężka, że tyl 
przy znpełnem uspokojeniu namiętności po 

UtycznycJi i pnzy lojalnej i pełnej współpracy 
wsasytocłi oc&powtedzialnyoh czynników pań 
eterowych, może być opanowana i złagodzona. 
I t ^ e h je  przypadkowa i zresztą nie pierwszo 
jmędna Jrwestja ratyfikacji traktatu harkWowe- 
1Jgo z  TOefncami, stanowi drobny, ale charakte 
rystycauy dowód na to, że tylko wspóLnemi 
'wysałkami władzy wykonawczej i ustawodaw­
czej da sję coś konkretnego i pozytywnego w  
daedzSrde naprawy położenia gospodarczego 
uczyuć

»  m •

Może ma rację .Frankfurter Zeitumg". Może 
marsz. Piłsudski zmowu znajdzie jakieś w y j­
ście z sytuacji przez „załagodzenie przeci­
wieństw", skoro i nowe wybory nie przymo 
słyby zmiany w  dziedzinie.,, polskiej „rzeczy 
wistośoi rzeczywistej". Żle tylko jest, że ta 
nadzieja zależy od jednego człowieka, i to po 
zostającego „w cieniu za plecami swoich mini 
stnów“_.

 o-----

Publicysta francuski o sytuacji 
politycznej w Polsce

P a r y ż .  9. 4. PAT- W  dzienniku „Figaro" u- 
kazał się artykuł Stefana Aubac‘a o rozwiąza 
nóu ostatniego kryzysu parlamentarnego w  
Polsce. Autor zaznacza na wstępie, że niemo­
żliwość dla rządu dojścia do porozumienia ze 
stronnictwami polityczmemi pochodzi z rozmai 
tych powodów. Z jednej strony wrogie usposo 
biernie marszałka Piłsudskiego do obecnego 
parlamentu, wobec czego członkowie tego o- 
statniego prześcigają się wzajemnie w  wytwa 
rzamu najiozmaitszych trudności wszelkiemu 
rządowi, ukonstytuowanemu z wo-li Marszałka.

Zdrugiej strony sam skład Sejmu, który w y  
twarza nfieirożłiwe stosunki: między władzą 
wykonawczą a prawodawczą. Jeżeli pos. S ła­
wek zgodził się przyjąć stanowisko premjera, 
to stało się to. być może, wbrew jego woH 1 
jedynie na życzenie Marszałka Piłsudskiego. 
Ant jeden ani drug. nie łudzi się co do możliwo

Ulga w Dodatku obrotowym
dla hurtowników nieprowadzących ksiąg

Ryczałty podatkowe dla drobnych płatników
(Telefonem  od naszego korespondenta)

W a r s z a w a .  9. 4. Sin. W  dniu dzisiejszym 
minister skarbu Matuszewski przyjął delegację 
przedstaw-cieli centralnego Związku Kupców, 
która przedstawiła szereg memoriałów doty­
czących aktualnych zagadnień podatkowych, 
przedewszystkśem zaś podatku obrotowego. 
Naczelnem zagadnieniem memoriałów jest spra 
wa zastosowania ulg dla płatników handlu hur 
townego nieprowadzących ksiąg handlowych. 
Po dłuższej konferencji 

minister zgodził się na zastosowanie podo 
bnie jak w tatach po przedni cii dla tej kate­
gorii płatników ulgowej stawki w w yso­
kości 1 proc- zamiast dotychczasowych 
2 i pół proc i polecił wystosować w  naj­
bliższych dnach odpowiednie rozporządze­

nia do izb skarbowych,
Drugiem zagadnieniem była sprawa wprowa  
dzenia ryczałtów dla drobnych płatników po­
datku obrotowego zamiast dotychczasowych 
wymiarów tego podatku, sporządzanych prze* 
urzędy skarbowe.

Minister wyraził zgodę na w pi o wadzenie 
ryczałtów dla tych płatników i polecił w y­

dać odpowiednie rozporządzenie.

Cały szereg mmych spraw, związanych 7 ułga  
mi podatku obrotowego minister obiecał roz­
patrzeć, zasrzegając sobie czas do namysłu zo. 
względu na to. że zagadnienie to kompifleujo 
niezałatw-enic przez Sejm noweli rządowej do 
ustawy o podatku przemysłowym.

W

Pierwszy dzień procesu Ulitza
Rozprawie przysłuchuje sie członek ang* Partii Pracy

K a t o w i c e .  9. 4. P A T . Dzisiaj rano w gma 
chu sądu grodzkiego w  Katowicach, rozpoczę 
ła się apelacyjna rozprawa przeciw  Ottonowi 

Ulitzowi, kierownikowi Vol;ksbundu, oskarżo 
nemu c udzielenie pomocy do uceczki nieja­
kiemu Jałusze. uchylającemu się od obowiązku 
służby wojskowej- U litz w  pierwszej instancji 
został skazany na 5 miesięcy więzienia. Oskar 
żenie opiera s.ę na § 89 i 102 ustawy o powsze 
chnej służbie wojskowej. Zainteresowanie pro 
oesern jest duże. P rzy  stole dziennikarskim

znajduje siię około 20 przedstawicieli pism kra 
jowych i zagranicznych, przeważnie niemie­
ckich Ł a w y  d a publiczności zapełniane. Wśród 
obecnych znajduje się sir Malome, członek 
Partii Pracy w  izbie gmin, który przybył do 
Katow ic celem zbadania stosunków msiejszo 
ściowycń na Siąslc.u. Str Malome znajduje się 
w towarzysb; le członków Vo!ksbundu. Sąd 
przedstawił stan faktyczny sprawy poczem 
odczytano w yrok  J. instancji w raz z motywa­
mi.

Nowy Jork. 9. 4. ŻAT.  Dziś odbyła się tu 
pierwsza wspólna żydowsko polska konferen 
cja w Stanach Zjednoczonych. Zaproszenia do 
wybitnych przedstawicieli obu narodowości 
wysłane zostały przez federację Żydów pol­
skich w  Ameryce oraz polskiego generalnego 
sekretarza p- Marchlewskiego- Zadaniem koo 
ferencji jest powołanie do życia stałego korni

tetu dla współpracy polsko-żydowskiej. Komi 
tet będzie dążył do ustalenia przyjaznych sto 
sunków między Żydami a Polakami w Stanach 
Zjednoczonych, celem wpłynięcia na uksztalto 
wnie się stosunków polsko-żydowskich poza 
granicami Stanów. Przemówienia wygłosili: 
prezes federacji Żydów Benjamin Winter, p. 
Marchlewski ‘ in.

Protesty Jednak pomogły
Prasa komunistyczna zaniechała akcji „sntypesaehewei”

M o s k w a ,  9. 4. ŻAT. Mimo zbliżających się 
świąt żydowską prasa komunistyczna nie upra 
wia żadnej kampanii antypesachowej, jak to 
bywało w latach poprzednich. Zmiana ta jest 
wynikiem decyzji oficjalnych sfer sowieckich, 
by zaniechać wszelkich represyj wobec wyz­

nań. „Emes" zamieszcza artykuł, wzywający 
komunistów żydowskich na prowincji, by zan e 
chali w  tym roku akcji antypesachowej i wstrzy 
mali się od zabierania przemocą ludności ży­
dowskiej przedmiotów związanych z religją.

Chuligan arabski skazany 
na 18 lat ciężkiego więzienia
J e r o z o l i m a .  9. 4. 2AT- Dziś odbył się tu 

proces Araba Kamila Selima oskarżonego o 
udział w  wymordowaniu gruzińskiej rodziny 
żydowskiej w  Jerozolimie w  okresie rozru­
chów sierpniowych. Po krótkiej naradzie sąd 
skazał Araba na 18 lat więzienia oraz zapłacę 
nie 250 funtów’ tytułem od szkodo wni a.

ści rządzenia z obecną większością Sejmu, któ 
ra stoi względem nich w  jawnej opozycji. W o  
bec tego tylko nowe wybory będą mogły roz 
strzygnąć sprawę i wypowiedzieć się co do 
słuszności stanowiska rządu, lub jego przecw  
ników. Zaznaczyć należy — pisze dalej autor 
artykułu —  że cała sprawa jest kwesitją czy 
sto wewnętrzną polityki polskiej. Niema czego 
się obawiać, aby zaszła jakakolwiek zmiana 
co do stanowiska polski względem zgratócy. 
Wszystko w  tej dz edżinie pozostanie po daw 
nemu z tą tylko może różnicą, że wzmocni się 
oporność przeciw chimerycznym zakusom, któ 
re przejawiają się nad brzegami Sprewy.

Gabinet Rzeszy osiągnął porozu­
mienie w sprawie programu 

agrarnego
B e r l i n ,  9. 4. PAT. Według informacyj biu­

ra Wolffa, wczorajsze obrady gabinetu Rzeszy 
nad projektem ustawy o ochronie rolnictwa za­
kończyły się zupełnem -porozumieniem. Bezpo­
średnio po posiedzenie gabinetu odbyło się pod 
Przewodnictwem kanc. Briininga zebranie przy 
wódców stronnictw centrum, niemieckiej partji 
ludowej, demokratów, niemieckiej oarói gospo­
darczej, konserwatystów i bawarskiej partji lu 
dowej, którzy po kilkogodzinnych naradach w y  
razili również swą zgodę na projekt ustawy 
o pomocy dla rolnictwa.

Przy cierpieniach serca i zwapnienia naczyń, skłon­
ności do udaru i staKów apoplektycrfiyca naturalna 
woda gorzka Franciszka-Józefa zapewnir łagodne wy­
próżnienie bez nadwyręiania się. Naukowe spostrzeże­
nia kliniczne przy cborobaeb naczyń krwionośnych 
dowiodły. ?e osobom w starszym wieku woda gorzki 
Fraaeuska*Jósefa oddaje nieocenione usługi, M7k
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Votnm separatum Harry Snella
Przedstawiciel Labour Party w konnisii śledczej 

zaiat stanowisku uroslonistyczne
Ogłaszając od kilku da,' tireść raportu 

palestyńskiej komteM śledczej —  uważamy 
za konieczne podać rów n ież zastrzeżenia 
H arry  bneJla. z których okazuje się, że  re­
prezentant Lahour P a rty  w  komlstji śledi- 
<*eg za ja i jasno 1 otwarcie stanowisko pro- 
sjogłisiycrne. Dla oceny stosunku opinii 
auctolsUej do kwe&tji p atesty fis» 'ej posia 

da votum separatom H arry SoeMa pierw- 
acoraędne znaczenie. Red.

ChuĆ podpisałem sprawozdanie komisji śled­
czej, nte mogę oświadczyć zgoanościi z pewny­
mi Aryndkafrii krytyki i konkluzjami, które to 
spiaWi/i-daniie zawiera i pragnę stwierdzić po- 
uad wszelką wątpliwość, że mój podpis na spra 
wuzdaniu nie oznacza też zgodności mej z ogól 
acui stanowiskiem, zajętem przez moich kole­
gów' z komisj; wobec problemu palestyńskiego. 
Polityka stwc rżenia żydowskiej siedziby na- 
ri/dowei w tym kraju wysuwa niewątpliwie 
skomplikowane zagadnienia nairodowściowe i 
gospodarcze, ale jestem przekonany, że 

te Problemy nie są ani niezwykłe, ani też 
rde rozwiązalne 

i myślę, że wiele z bezpośrednich przyczyn 
niepokojów sierpniowych miało 

raczej charakter p rze jść  owy, aniżeli zasa­
dniczy.

Źródeł tych y^darzeń należy szukać w  oba­
wach i antypatjach, które molem zdaniem -przy 
wódcy muzułmańscy i arabscy obudzili i pod- 
sycli ala celów politycznych.

Widzę tedy jasno odpowiedzialność tych 
Pizywódców za rodzaj ;■ sposób prowadzenia 
kampanii r odżegawczej, która prowadziła do 
niepokojów i r*a+rzę na n;ą poważniej aniżeli 
to czyri.ą moi koledzy. Wierzę w ta! że 

cheć zapewnienia sobie poparcia zjedno­
czonego mazułmaństwa była jedynym m o­

tywem działowa maftiego.
I chociaż n'e jestem przekonany, by mufti 

byl wprost odpowiedzialny za charakter' anty- 
sionistycznej kampanji, prowadzonej przez kil­
ku jego zwolenników, —  o>-az o tern. że przym­
knął na nią jedno oko, n e mam żadnych wąt­
pliwości. że był doskonale Domformowany o 
charakterze tej kampanii i że zdawał sobie do­
kładnie sprawę z n ebezpieczeństwa niepoko­
jów, które zawsze tam powstają, gdzie szerzo­
na jest religijna propaganda podżegawezei na­
tury nrędzy ludnością muzułmańską. Przypisu 
je redy muftiemu 

znaczne w iekszy udział w odpowiedzial­
ności ń  epoko je,

an;żel: to uczyniło sprawozdanie. Jestem tego 
zdania, że mufti mus; ponosić odpowiedzial­
ność za to, że zaniechał jakiegokolwiek wysiłku 
*; tym k erunkn, by skontrolować charakter 
gitacji, która była prowadzona w imię religji, 

której głową on jest w  Palestynie.
Nie mogę też zaakceptować granic ustalonych 

a sprawozdań a odnośnie do odpowiedzialność1 
arabskich przywódców politycznych za rętul-

) taty tej propagandy. —  Arabska egzekutywa 
była niewątpliwie uprawiona do utworzenia 
organizacji mającej na celu popieranie jej po­
glądów i dążeń, ale jeśli już to zrobiła, było 
także jej obowiązkiem przejąć odpowiedzial­
ność za realną działalność stworzonych rzeczy. 
Jeśli ta agitacja polityczna miała na cela usu­
nięcie nic zadowolenia i utworzenie pewnych 
gwarancyj r.a przyszłość, to metody propagan 
dystyczne przywódców arabskich były zda­
niem mojem

źle wybrane i bezużyteczne.
Jeśli z drugiej strony ta kampania miała na 

celu podmecic arabskie i muzułmańskie namię­
tności, to ci, którzy w niej brali udział, znając 
dobrze z przeszłości rezultaty takiej agitacji 
musieli dokładnie wiedzieć, że stworzona zosta 
ła możliwość poważnych niepokojów. Cnociaż 
zgadzam się z opinją, że arabska egzekutywa 
jako instytucja nie jest bezwarunkowo odpowie 
dzialna za słov'a albo czyny swych czionków, 
to trudno mi uwierzyć, by 

czynności poszczególnych członków, egze­
kutywy były nieztiune tej instytucji, 

albo by te jednostki naprawdę działały w swo­
im charakterze, jako osoby prywatne.

Jestem przekonany, że 
masa Uidu arabskiego w Palestynie nie m o­
że być w żaden sposób identyfikowana z 
ubolewania godnymi wydarzeniami siet- 

pmowemi.
Dobry stosunek, który istnieje w niektórych 

n?ie’Soowościiach między oboma odłamami lud­
ności ujawnił się w  czasie niepokojów w sposób 
bardzo znamienny przez postępowanie kilku 
dzielnych robotników arabskich, którzy z nara­
żeniem swego życia i swych rodzin ukrywali 
swych żydowskich towarzyszy pracy przez 
czas tak długi, aż minęło niebezpieczeństwo, a 
potem przebrawszy ich za Arabów, odprowa­
dzili ich do ich braci.

Nie mogą wreszcie zgodzić sią z konklu­
zjami sprawozdania, o ile w zw ązku z nem 
panją podżegawczą unikają jakiegokolwiek 
najlżejszego potępienia innowacyj zapro­

wadzonych przy Ścianie Płaczu.
Sprytni przywódcy arabscy wśród których 

jest bardzo welu muzułmańskich przywódców 
religijnych bardzo szybko wyzyskali sposo­
bność ustawania przez Żydów parawanu przy 
Sranie Płaczu w Dniu Pojednaniia w r. 192£. 
Wedle mego zdania wszystkie późniejsze inno 
wacie —  iak urządzenie „zawia", arabskiej mu 
zyfc; religj-nej przy Murze Płaczu, nawoływa­
nie muez na do modlitwy j wybicie nowej bra­
my przy Ścianę Płaczu. 

dyktowane były raczej dobrze przemyśla­
na chęcią obrażana relig ijnych uczuć lud­
ności żydoV'skiej i prowokowania te j ui- 

dtiości,
aniżeli istotnymi -potrzebami muzułmańskiej re- 
1 ■ Kji i prawa własności. (C. d. n.)

Przed utuerzenien Komisji dla Ściany Płaczu
L o n d y n .  9. 4, ŻAT. Na dzisieiszcm pose 

Jzeniu parlamentu brytyjskiego oświadczy! }■ 
mieniem iząd u  dr. Shiels w odpowiedzi na 
wniecioną imt;jpeJację, iż rząd no widzi potrze 
b j ogłaszania korespondencji między s r Mac 
Ma bonem a królem Hutsejnem w  sprawie ntwo 
rżenia niepodlł głego państwa arabskiego. Zre 
szfcą Białe Ks.ęga z roku 1922 wyjaśniła już, 

przsjrzecze me to nie odnosi się do Pale 
ctyuy.

W  odftowiedr na ]mte,rpelację w sprawie pod 
burzaiącego Ostu muftiego w  Jerozolimie do 
Arabów i j g j  idcJcih. wzywającego żałoby

podczas święta Ramazanu. dr. Sh.els stwier­
dził na wstępie. że mufti jest urzędnikiem nzą 
du palestyńskiego pobiera uposażenie w  wy 
sokości 600 fund ów r-ucznie. Listem jego do Ara 
bów syryjskich zajął się już Wysoki Komisarz 
sir Chincellor Wobec tego urząd kolonii Dro 
si, by nie powracano już do tej kwestji-

W  związku z tern wyjaśnia Henderson że 
rząd frant, usk nie poczynił w  tej s nawie zad 
nych zastrzeżeń.

W  dalszym ciągu posiedzenia o^wiaoczyl 
przedstawień rządu, ii iząd p o .zw ił cnerg 
uzoe kirołr: celem przyspieszenia po worania

u O A B K A !

N ag ró d  Z Ł  4CJX$3'
przyniesie Wora rozwiązanie icj c .tt idki.

Z podanych w kole sylab należy tło 
żyć zdanie o Radonie. Poniższy kupon, 
po wyp■dnieniu, należy wyciąć raktałi' *  
kartę u i octową J przestać pod adresem: 
Scbictó Sp AŁc, Warszawa. Nowy Zjud L

Rozwiązania nadsyłane m  fcaftkufe 
aleoifranłoowanycłi nie bedą gerztłędnlnKe

Nagrody: 3 ojericine zŁ 1000 fOC .1 
"Uf, oU..j L u  a eimatii
lniane, „brur" Ł^orowe a senretto a 4  
reczaft lniane t c Ą tu i. serweorf harą.-
waoo | tamettó ll- io j. i  t S m e  z d e  K O I 
wywto&a d  lOOOOk

w«_ »:
jąee dc wztccii , j  
są ■ .pł? ja we 
dafc-SedkiŁ.

-  rn ri«w iB i md m afc«*L

Roswląunib bnmi

C*j W. P  ktywa K a d ion n ?____________

C*y j«st W. P. aadewelona i  K a d h w ?

Inią • nazwiako ____

Adra:....   . . _

Ms . U (Pnaadny piaad w jtih d U )

ao życia komisji dla Ściany Placeu Nogwte:
czilonków kołnisci rząd me noże jeszc-e po­
dać do wiadomości, p c iew aż  ostatec^eny 
skład komisji nie został dotąd ustalony,

• • •

J e r o z o l i m a ,  9. 4. ŻAT. Prasa aTałśfa 
donosi, że delegacja arabska w  Londynie d o n : 
gać się będzie przeniesiona sprau pałostyó- 
skich z kompetencji mzędu kolonjamego pod 
kompetencję urzędu dla spraw zagnanicznyck.

J e r o z o l i m a ,  9. 4. ŻAT, 5gzeBu*yws 
ska wysłał? delegację do em:ra TransjordanU 
Abdullaha, celem wyjednania jego wstawienflfc 
twa celem ułaskuwienia 25 skazanych na kace 
śmierci Arabów.

Waarf Kaleumi protestaje prze­
ciwko sprawozdania koM ji 

śledcze?
J e r o z o l i m a ,  9. 4. ŻAT. Waad HaleumI 

odbył nadzwyczajne posiedzenie, na którem 
omówiono sprawozdanie komisjj śledczej —  
Uchwalono rezolucję orotestacyrtą przeewko 
klauzulom i zaleceniom komisji Shawa. W aad  
Haleumj domaga się od Ager.cji Żydowskiej, 

j aby podjęła wszelkie możliwe kroki, celem orze 
i ciwdzialania ewentualnym skutkom sprawoz- 
j dania.

ipcreoMiot •i.**

»r
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NIE RYZYKUJCIE WftSZYCI! PIENIĘDZY —.
ani zdrowia, kupując zamiast autentycznego wina jakieś falsyfikaty!

Kto chce być zupełnie pewnym i mieć najlepsze na świecie wino
n i e c h  k u p i

WINA i KONIAKI
„ K A R M E L "

z piwnic BA R O N A  RO TSZYLD A

Najlepszy filcowy kapelusz

Brandeśs wraca do pracy sjenistycznel?
H o w y  J o r k  (ŻAT ) Na ostatniem posiedzę 

niu Komitetu Administracyjnego! sjonistycznei 
organizacji amerykańskiej donies.ono, że dele- 
gaęja w  składzie James Hellera, rabina Izraela 
Goldsteina, dr. Natana Rantofa i Dawida Frei- 
betgeid odwiedziła sędziego Sądu Najwyższe­
go Louis Brandeisa i odbyła z nim rozmowę w 
sprawie jego powrotu do aktywnej działalności 
SjoniStycznej.

Sędiia branaeis przyrzekł rozwazyć propo­
zycję, biorąc specjalnie pod uwagę ostatnie wy- 
padKS pa lestyń sk ie .

M fuorjał prawicy „PoaIej-S;onu‘ 
do Partji Pracy

E o n  d y n  (ŻAT ) Ini. Kapłański wystosował 
Sit tych dniach w  iinieiiiu partji ,,Podiej-Sion ‘- 
pr«wica do Partji Pracy^memorjał wyjaśniają­
cy stanowisko partii wobec sprawozdania ko- 
& Sii śkiltooj. Memoriał stwierdza, że aczkol- 
yĄek komisja jednogłośnie wyraziła zdanie, że 
Mcruchy palestyńskie stanowią napad Arabów 
M. Żydów, to jednak większość komisji w  dziw 
e j  sposób dopatrzy ła się tylko jednego wino­
wajcy, mianowicie Żydów. Komisja nie uwzglę 
ÓmV Wugóle zobowiązań, które rząd ma wobec 
Jitroau żydowskiego w związku z mandatem, 
lledyną troska komisji było uspakajanie Ara- 

j dlatego pozwoliła sobię na zaproponowa- 
Kę ograniczeniu aliji żydowskiej i kolonizacji 
Ba skutek czego mandat przekształca się w  mar 
!t*ą literę. Memorjal wskazuje że zagadnienia 
dMli i kolonizacji idę należały do kompetencji 
komisj. Pod naciskiem egzekutywy arabskie! 
kunrisja odbiegła od swoich zadań i dała po­
słuch jednostronne,- relacji świadków strony 
*rabsKjtaJ.

Przed otwarciem gmachu żydow­
skiej Biblioteki Narodowei

J e r o z o l i m a  (ŻAT ) Odbyła się tu konfe­
rencja prasowa, na które; dyrektor Żydowskiej 
Biblioteki Narodowej dr. Hugo Bergmann udzie 
lii szeregu iiiformacyj w  sprawie rozwoju bi­
blioteki, które ma się odbyć 15 bm. Koszta bu­
dowy i urządzeń wewnętrznych biblioteki wy­
niosły 48,000 funtów. Budżet roczny biblioteki 
wynos, 8,l>00 funtów, liczba książek przekroczy 
la 225.000. Nadchodzą liczne czasopisma w  te) 
liozb'ev400 angielskich i 400 żydowskich. Nowy 
gmacl bibliotek) posiada 30 sal. Biblioteka za- 
,trudn"'a 37 pracowników.

„Felestin1* odrzuca wniosek 
proff. Einsteina

J e r o z o l i m a  (ŻAT ) Organ egzekutywy 
•arabskiej „Felestin*, który w swoim czasie za­
mieścił bez komentarzy propozycje orof. Ein­
steina, w sprawie utworzenia w  Palestynie taj­
nej rady, która składałaby się z 4 Żydów f 4 
Arabów i miałaby reprezentować interesy lud­
ności palestyński wobec władzy mandatowej, 
zamieszcza ołx™ e artykuł, omawiający po­
wyższy wniosek, „Felestin’* pisze, że tego ro­
dzaju mąż nauki, jakim jest prof. Einstetoi. nie 
pcwjnec zajmować się pośreuniczeoiem w kwe

F-odccas kupna u w a la jc ie  na m arki och ron n a !
T*AOe MARK

stjach politycznych. W  sprawie samego wnio­
sku —  pisze „Felestin", że nie może on być ak­
ceptowany. „Arabowie —  kończy „Felestin" —  
chcą trzech rzeczy: parlamentu, niesprzedawa- 
nia ziemi Żydom i redukcji imigiacj; żydow ­
sko]. W  sprawie tych trzech żądań, Żydzi zaj­
mują stanowisko sprzeczne z Arabami, j dlate­
go jesteśmy ich przeciwnikami".

Bajka o mordzie rytualnym 
na Litwie

K o w r. o (Ż A T ) Z szeregu miasteczek nad­
chodzą w :adomości o „zaginionych" dzeciach 
chrześcijańskich, w związku z czem w tych 
miasteczkach upraw.ana jest gwałtowna heca 
antyżydowska. W e wszystkich wypadkach za­
ginione dz;eci zostały odnalezione. Mimo to he 
ca wśród njeoświeconego włościaństwa nie usta 
je, powodując panikę wśród ludności żydow­
skiej.

O  u i g S  e m i g r a c y j n e  w Stanach *  Odroczonych
W a s z y n g t o n  (Ż A T ) Członek kongresu 

Dickstein zgłosił na kongres sprawozdanie ko­
misji imigracyjnej, która zatwierdziła ustawę w 
sprawie ućz;elenia wiz wjazdowych rodzicom 
obywateli amerykańskich powyżej lat 55 poza 
kontyngensem kwotowym. W krótce ustalony 
będzie termin rozpatrywany tej ustawy przez 
Izbę Reprezentantów.

LUDNOŚĆ Żh D O W S K A  N A  W Ę G R ZE C H  
Z M N IE J S Z A  SIĘ. Rabin dr Grossmann doniósł 
na piuiblicznem zgrom adzeniu w  Budapeszcie, że w  
r. 1929 wy ch rzc iło  się na W ęgrzech  36C Żydó w. 500 
ślubów zaw artych  zosta ło bez jednoczesnych ślu­
b ów  relig ijnych , 900 dzieci rod ziców  żydowskich 
W bieżącym  roku nie zostało zarejestrow anych 
jak o  dzieci żydowskie.

K R A W C O W A  N A C Z E L N iM  P R O K U R A T O ­
REM  D L A  S P R A W  P R A C Y . Z M oskwy donosi 
P A T ;  Robotnica żydowska Ghana Tzraelow , była 
k raw cow a  m ianowana została p rzez prezydjum 
„G IK a " ukraińsk iego naczelnym prokuratorem  dla 
spraw pracy.

109-L E T N I  Ż Y D  L W O W S K I Z M A R Ł  W  N O ­
W Y M  JO R K U . W  N ow ym  Jorku zm arł p rzeżyw ­
szy lat 109 Żyd Akiba B ier  (wchodzący ze w s i pod 
Lw ow em . B ier  zm arł z powodu oparzeń, których 
się nabaw ił rozpa la jąc ogień. Zm arły  zostaw ił żo ­
nę, 13 dzieci, 40 wnuków i 19 pra-wrauków Gdy 
B ier  obchodzi: w  1905 r. 104-lecie swych urodzin 
został przez ów czesnego prezydenta G oolidge‘a 
zaproszony do B ia łego  Domu na audjencję.

7 EKRANU.

„Otfszczepfeniec**
K in otea tr „U ciecha"

P o  każdym nowym  film ie  d źw iękow ym  w id z za -: 
da je  sobie pytanie, czy  dawine nieme L im y  nip by-| 
ły  lepsze N iestety  —  doskonałe sow ieck ie nieme 
i ii my do nas nie dochodzą. N iedaw no w yśw ie tla ­
no w  W a rsza w ie  w  pose.stw ie sow ieckiem  dla 
zaproszonych gości św ietny fUni „Turk- sib“  —  p. 
Irzyk ow sk i jest nim w prost zachwycony. Czemiuz 
Polska ma być w  gorszen i położen iu od N iem iec, 
gdzie: bez żadnego uszczerbku dla republik i w y ­
św ietla  się rosy jsk ie  film y?

Idziem y w ięc  z  prądem czasu, p rzeżyw am y erę 
film ó w  dźw iękow ych . „Odszczepien iec ‘‘ jes t bez­
sprzeczn ie jednym  z lepszych fu m ów  tego  gatun­
ku. Muzyka jest tu n ie ilustracją, lecz częśdą  
składową obrazu, k tóry  w  dodatku jest barw ny. 
Tendencja ma nawet uczciw e oblicze, bo demon­
struje nam kruchość naszej Jb ia łe j c yw iliz a c ji"

I m i i L

Z T E A T R U ,  L I T E R A T U R Y  l SZTUKI
P O Ż E G N A L N Y  W Y S T Ę P  ,H A B lM Y «

Dziś w e czw artek  p c e ż g r iln y  w ystęp  „H aLLn y"' 
przed w yjazdem  do Berlina i Londynu. W y s ta w io ­
na będzie tra g ifa rsa  Sz. A le joh eira  „Skarb ". B ile ­
ty po cenach zniżonych sprzedaje kasa teatru  od
godz. 9-tej rano.

 -o  .

_  Z K R A K O W S K IE G O  T E A T R U  Ż Y D O W S K IE
GO. W  czasie św iąt w ielkanocnych r >zpcczytca$| 
się w ystępy znanych publiczność k rakow sk iej 
z swoich w ystępów  w  ub. roku, p B e lli Bedlerymy 
i Chairna Sznejera, b. członków  i za ło życ ie l, p ie r­
wszej trupy w ileńsk iej, oraz znakom itego a ly s t y  
żyd. teatrów  w A m eryce p. Borysa Auerbacha. 
\V skład reszty' zespołu wchodzą p ien yszorzęć-ii 
artyści scen żydow skich w  Polsce Repertuar s i ła  
da się z najnowszych sztuk au torów  żydow sk ich  
i św iatowych . Szczegóły w  afiszach.

— D W A  P O P U L A R N E  P R Z E D S T A W IE N IA  
„M E LO ". Dziś i ju tro ukaże się jeszcze d w a  razy  
sztuka Bernstein " „M e lo " z udz K  Junoszy- Stą- 
pow sk iego. Oba przedstaw ien ia są popularne, po 
cenach zniżonych W  sobotę wchodzą na repertuar 
n igdzie tiotąd poza W a rszaw ą  W Polsce nie g  'fl a 
komodja Bernarda Shawa „C ezar i K leopatra  , je ­
dno z najciekawszych d z id  rozg łośnego pisarza. 
5-cio aktowa komedja ujęta będzie w  krakow sk im  
układzie w  7 obrazach, dziejących się na pogran i­
czu S yr ji dokąd K leopatra  schroniła się podczas 
w o jny  dom ow ej, oraz w pałacu k ró lew skim  w  
A leksandrji, gdzie  Juljusz Cezar p rzyw ró c ił je j 
panowanie D o wszystk ich  ob razów  spraw iono no 
w e dekoracje projektu M Różańskiego. P racow n ic  
teatru p rzygotow u ją  nowe kosijum y oraz now e re  
k w izy ty . W  rolach  głównych, oprócz p. Junoszy 
i  p. Zak lick ie j, od tw arza jących  postaci ly iu łow e  
występu ją pp. KiOńska, Burnatow icz, Chm ielew ­
ski, D ąbrow ski, I.e iiw a , Szymański

— P O P IS  U C Z N ió W  I  U C Z E N IC  Z N A N E J  P W . 
N IS T K I  P . DR. R Ó Ż Y  A R N O L D Ó W N Y  odbył się 
onegidaj w  sali Bulońskicgo i  w ypadł, jak zw y  d e  
pod każdym względem  doskonale. &W w szystkich 
produkcja, także i u dzieci najmłodszych, r rze- 
ja w ia ła  się sumienna praca i fachow e k ie row n ic ­
two, Ur niektórych baru ziej zaawansowanych ucz­
n iów  i uczenie uderzały duże artystyczne zdolno­
ści. Pop is  pozostaw ił jak  najlepsze estetyczne 
wrażenie. (x )

ZE SPORTU.
D A LS ZY  C IAO  M IS TR Z O S TW  W  P IŁC E  R ŁC ZN cJ

Najibtesz? sobota i niedziele przyn*osą dalszy 
ciąg rozgryw ek  o mis ii zostwc okręgu w  piłce re 
cznej. W  sobotę rozegra Makkahi mecz z W a w e ­
lem. Drużyna W awelu, która w  zeszłorocznych roz 
grywlkach w ykazała  dobra formę jest bardzo po­
ważnym przeciwnikiem. W  niedz eJę zaś rozegra 
Makkabi drogie spotkanie z W isła.

 o-----

TURNIEJ GIER S P O R T O W Y C H  rozegra MaUka 
bi na swojem  bojsikiu w  diniiu 21 bm. Program  tuir 
nieju będzie obejmował mecze ; latikówki pań i j.a 
nów oraz piłki ręcznej panów. Tuimiej rozegra  Mak 
kato z jedną z dnużyn krakowskich.

W A R T A — W IS L a . Najtb.iższa irledrieea przyn ie­
sie sfeaotn sportowym  Krakowa pierwsze sensację 
ligową: m ecz pom iędzy mistrzem Polsku W artą , a 
etemiistrzem W'Jsłą. Spotkanie to zapowiada się bar 
Gizo interesując" ze względu na dohrą f >rmę W a rty  
która pokonała w  ubiegłą niedziele zw ycięscę Cra 
cow i Poiomję. W isła występuje w  składzie,, który 
w  ubiegłe, niedzielę pokonał Leg łe  warszawską. Po  
cząiteik. meczu c godz. 4. O godz. 11 na boisku W i 
sły Garbarnia I B  —  W isła  I  B

—  K. K. S. OLSZA —  W . K S. W A W E L . W  nie, 
dzielę, dnia 13 bm o  godiz. 1- iprujdipołuanicHi na sta 
dłonie wojsk. edlOęJa się intersujące zaw ody  o  mi 
strzostwo KI. A. m iedzy drużynami Olsza— W aw el.

—  P O L IT Y K A  K R A JO W A  A  S.JON1LM Na t*n 
temat referuj# dziś, o godz. 8 wlecz, w  lokalu H f  
szachami" p rzy  u l  Strądom 16, L  p. ot. p. dr, D. 
M m .  W ita p  w oioy,
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K U N E R O L
10C/ó-^wy iłu.^uz KCkosow y
nadaje s ę  wyśmienicie do s-por  ̂a dbania wszelkich 
potraw imscliaiaydi. — Tłuszcz ter. jest wyrabiany 
pod ścisłym nadzorem p. nadrabina iratnuela łihren* 
( a a  z Matierstlwiu, może być zatem polecony 
w szys tk im , przestrzegającym przepisy rytualne. 
iJWAGA! Prawdziwy tylko z napisem WKLKERGŁ SiPCCIAŁ*

PRZEGLĄD GOSPODARCZY

0 h M s ;  m m i
W  lab ie  P rzem ysłow a- H andlow ej w e  L w o w ie  

odbyło się drugie posiedzenie w  spraw ie  traktatu 
handlow ego z N iemcami. P o  wysłuchaniu referatu  
wioedyrc która Izby, dr. Jasińskiego, w  spraw ie  
postu latów , które ze stanow iska m łercsów  prze­
mysłu i  handlu, reprezentowanych na terenie Izby. 
.należałoby w  zw iązku z traktatem polsko- miernie 
cLim  szczególn ie podkreślić, zapadła jednom yślna 
uchwala zw rócen ia  się do czynników  m iarodaj­
nych w  spraw ie  jakna jryeh lejsz jg o  p rzep row adze­
nie ra ty fikac ji traktatu. Do tego zaś czasu należa- 
łrb y  w prow adzić  w  życie te postanowienia, które

ogo-

niają szczególne znaczenie dla naszego eksportu, 
a zw łaszcza  d la n ierogacizny, produktów  nafto­
wych. ja j, chmielu, lnu i konopi, oraz w yrobów  
di cw ny iii, jak dykt i deszc/.alek posadzkowych.

Z uw agi na don iosłość stosunków' handlowych 
pom iędzy N iem cam i a M ałopolską Wschodnią, u- 
chwTlono jednom yślnie pow olap do życ ia  jaknaj- 
rych lej organ izacji, k tóraby sie za jęła  o żyw ie ­
niem stosunków eksportowy cli. W  tym celu w y ­
brano odpow iedni komitet organizacyjny, k tóry W 
ra jb liższyen  dniach pow eźm ie konkretne postano­
w ienia.

Z nr.Ków zŁoi owych
Jakkolw iek  sytuacja na rynkach zbożow ych po 

lepszyła  sic nieco w  ostatnich czasach, trudino jed­
nak stw ierdzić, czy popraw a la utrzym a się nadal, 
zapasy zboża są bow iem  jeszcze dość znaczne i 
p raw dopodobn ie nie zostaną w yczerpane do no­
w ych zb iorów .

N a  rynku Lra jow ym  moż.na zao liserw ow oć obe­
tn ie c iekaw y ob jaw  wyodrębn iania się z pod w p ły  
w ó w  g iełd  zagranicznych O ile  dotychczas w ah a­
nia cen były  w zględnie ścislem odbiciem  tencen- 
cyj,-panujących na innych rynkach, o tyle dzis no­
tow ania nasze sa w yższe od parytetu eon (kspor- 
towyTh Rynek w ew nętrzny kształtuje się ostatnio 
w yb itn ie zw yżkow o, zw łaszcza dla żyta i pszeni­
cy'. mniejsze odchylenia zanotowano natom iasf dla 
owsa. Popyt na jęczm ień slaby, jedynie gatunki na 
kaszę poszukiwane dla celów  eksportowych Do- 
1 chrząs brak jest danych o stanie zapasów zbo­
żu. możemy jedynie stw ierdzić, że nie są one lak 
znaczne, co pozw oli n i ła tw ie js ze  ich z lik w id o ­
wanie częściow o przez eksport, częściow o zaś na 
ryr.ku wewnętrznym  Na rozw ó j tran/.akcyj cks- 
jfcrłCwyWt w praw dzie  nic można zbytnio liczyć, 
gdyż pojem .iośH  i. vnków  odbiorczych jest dość o* 
gran ic"ona. ale pewne ilości n iew ątp liw ie <ia s<e 
na nich u lokować Dzisiejsza sytuacja na rynkach 
północnych oru/ dość silna tedencja zw yżkow a- w 
krain stwarza podłoże do optym istyczne] oceriv 
r.aszej sytuacji rynkow ej

0 ziaft*sene zrównani* taryf 
na zbo:e i mąuę

Izba p rzem ysłow o handlowa w K rakow ie , w 
im ieniu własnem i Rady Zrzeszeń Gospodarczych, 
w ystosow ała  dc M in isterstw ' Kom unikacji. R o l­
nictwa oraz Przem yślu  i llandtu m em oriał w 
spraw ie zniesienia rów ności tary f aa zboże i mą­
kę. Izba stw icrflza. że zrów nanie ta ry f w  inysl żą­
dań niektórych reprezentantów  rolnictwa, przyczy 
„ iłu  się do zaostrzen ia kryzysu ro ln iczego w wicp 
'u  połaciach kraju

Ministerstw o Kom u.i.kaf ji w prow adza jąc z ró w ­
nanie ta ry f od dnia 1 października 1929 r zazna­
czyło. że bedzie ono utrzymane aż do chw ili, gdy 
praktyka życ iow a wykaże, czy dla potrzeb -ol- 
bictwa jest lep iej stosować jednakową, czy też 
różna ta ry fę  na zboże i mąkę.

M em orjał Izby krakow sk iej, op ierając się na 
optujach b ó l roln iczych przem ysłu m łynarskiogo 
1 m łynów  gospodarczych wykazuje, że moment do

zn iesienia rów ności ta ry f na zboże i mąkę jest o- 
bornie na jw łaściw szy, zw łaszcza że zarządzeniem  
tom pow etow ałoby  się ‘.ez straty w  dochodach 
skarbu kole jow ego, (spowodowane przyznanieni 
zniżki ta ry fy  na zboże, w ażnej od 21 lutego br. 
Poz..h  n. zarządzenie lo  um niejsz) loby kryzys 
przem ysłu m łynarsk iego i p rzyczyn iłoby się do ży 
w szego zakupu zboża.

----- c ------- j

PR O JE K T  U S T A W Y  O H A N D U U  N A  R A T Y  : 
JE SZC ZE  N iE  O P R A C O W A N Y . W  zw iązku z po- I 
jaw ien iem  się w prasie w iadom ości o uporządko­
waniu handlu na ra ly  i opracowaniu przez mini- j 
s lerstw o przemysłu i handlu projektu ustawy o 
Im ndlir na raty. m inisterstwo lo  w yjaśn ia, ze 
w praw dzie  projekt lak i jest opracow yw an y, jed ­
nak zasady, nil których będzie oparty, nie są je s z ­
cze ustalond

N A F T A  W  K IE LE U K FE M ? W iercen ia  pod W oj 
cza ('woj k ie leck ie ) rokują nadzieję natrafienia na ! 
p i k łady ropył Zanieczyszczone ślady ropy nafto 
w ej natrafiono r.a głębokości 'MM m etrów

W IE C Z N E  P IÓ R A  PO LSK IEG O  W YR O B U . W  
ni jh liższym  czasie u każi się w  sprzedaży w ieczne 
pióra k ra jow ego  wyrobu, których m asową produ­
kcję rozpoczyna jedna 7. w iększych w arszaw sk ich  
fabryk'. Polskie w ieczne pióra konkurować mają z 
wyrobam i zngrańieznem i zarów no swą jakością, 
jak i niskionii -renami Z u p in ie  dolne pióro ko­
sztować ma ;t z l . cena zaś najdroższego pióra ze 
złotą stalów ką w ynosić będzie z l 25. Wykonane 
już próbne pióra okazały się podobno nieustępują- 
ce w  mozem najlepszym  fabrykatom  zagran icz­
nym

W  LO D Z I B EZ  ZM IAN ... Sąd handlowy w  L o ­
dzi udzielił odroczenia \vvpłat jednej z na jw ięk ­
szych finn  przemysłu w ełn ianego \v Polsce, a m ia­
now icie firm ie  Leo.ihard l F irm a la zatrudnia 500 
robotników.

K O N C E N T R A C JA  B A N K Ó W  W S T A N A C H  
ZJED N O C ZO N YC H  Po dokonanej fuzji Chase N a ­
tional Bank z Equitab!e Trust oraz po dokonaniu 
fuzji Guaranly Trust, ą-ł w idow ni bankowej w  
Stanach ukażą się cztery w ie lk ie  grupy finanso­
we; Guaranty Trust. Chase National Bank, N a­
tional C ity Bank i gru >a Giannini Rezultatem fu­
zji powyższych grup bankowych jest odsunięcie 
na da lszy  plan przodującego dotąd pod względem  
w p ływ ó w  i w ielkości kap ita łów  bankii^National 
C ilv  Bank

R E K O R D O W E  Z Y S K I  G E N E R A L  E L K K T R IC . 
General E D etn e  zamknęło sw ój bilans zn r 1929 
czystym  zyskiem w  su n ie  07.2 m ilj do la rów

Elektry czne oko —  wrogiem więźniów
i włamywaczy

W krótce ma być w prow adzone do w ięzień  a 
nerykańskieb  — elektryczne oko. Będzie to oko. 
k tóre W iecznie bedzie czuwać, nigdy się nie zm»- 
h ły , w szystka zau w aży  a sw oje  spostrzeżenia 
*  p recyzją  -paratu  zako nunikuje centrali, która 
Wyda odpowifcUuie zarząd.%nia Brcmł to jak  ro z ­

d z ia ł fantastycznej pow ieści, a jednak bęazle to 
najpraw aopodooniej na jbardziej prozaiczną rze ­
czyw istością. Przcc. kilku dn.ami otibyła się „p re  
m jera“ tego e lek f-y cm ego  oka, która wypadła 
w prost św ietn ie P rzyn a jm n ie j tak brzm i „recer 
z j a napisana, względnie podp..ana przez dwóch

przedstavric ie li am erykańskiego w ięzienn ictw a, 
dwóch elektrotechnicznych ekspertów  i jednego 
delegata  rządu.

Premijera miała n iezw yk le d ia ina lyczny prze* 
bieg. Odbyła się ona w  pcw nom wiezieniu , z t tó- 
rego niepostrzeżen ie uciekł w ięzień. Udało mu się 
w ysadzić d rzw i sw ej celi, a droga jego  p row adzi­
ły dalej przez d ługi korytarz, w  którym  m ieli czu­
w ać d w a j dozorcy. Jedey z nich spał, a drugiego 
nie było. W  ten sposób w ięzień  znalazł się przed, 
murem tw ierd zy  w ięziennej. Bram a była przez 
k ilka minut otw arta  W ięzień  w  jednej sekundzie 
z ra la z ł się poza murami, lecz w  tym momencie 
zdarzy ło  się coś niespodziewanego. N ag le  roz le ­
g ły  się trzy  w ystrza ły  z m oździerzy, a rów nocze­
śnie odezw a ł się dzwonek, alarm owy W ięzień  nie 
zdążył jeszcze uczynić trzech kroków , a już był 
otoczony kordonem zaa larm ow anej straży  w ię ­
ziennej. Musiał w ięc  chcąc uie chcąc, zdać się na 
łaskę i niełaskę.

ó w  człow iek  uczynił to z  miną n iezw yk le  za­
dow oloną, nie był to bow iem  w ięzień, lecz in ży­
nier, k tóry  odegra ł ro lę w ięźn ia, by w yp ió b o w a f 
czujność elekti-ycznego oka. Potom  za aranżow ano 
bardziej .-.komplikowaną próbę. Pew ien  artysta, 
m istrz w drapyw ania  się na mirry, w drapał się na 
mu r w ięzienny, a grfy chciał zeskoczyć na dół, Oł 
d ezw a ły  się znowu strza ły  i  znowu zagra* -uizwo- 
nek a larm ow y. N ie, z tego w ięzien ia  nikt nie ucie 
knie —  stw ierdz ił rzeczoznawca, Inżynier Edww
H. Yedder.

Tajein inca e lektrycznego oka poiegr na jryku  
fotoeiektryczncj komórki. W ięzien ie, w  którem od 
była się prem jera e lektrycznego oka, otoczone by, 
ło n iew idzia lnem i prom ieniam i, które w y sy ła ły  ur 
k ryte  lustra A  mur tych n iew idzia lnych prom ie­
ni okazał się znacznie pew m ejsz; m od zw yk łych  
w ięziennych m urów z kam ienia czy beionr. Bo 
gdy w iezień  u siłow a ł p rzekroczyć gran ice +ych 
promieni, p rzerw a ł m im ow oli ich łańcuch. SkcuF 
sta low ała  to natychmiast kom órka foroilektiryca 
na, która automatycznie zm ob ilizow ała  « 'a L i strąk 
i ca ły  aparat kontrolny'. W  ten sposób ma się za­
m iar ra z na zaw sze un iem ożliw ić w ięźn iom  wsiia l 
kie próby ucieczki z w ięzien ia . Rozum ie się, Ł» 
w ynalazek  ten będze m ia ł i inne pr Lityczne zasto­
sowanie, me ulega bow iem  w ątp liw ości, ii sko­
rzysta ją  z niego rozm aite banki, o ra z  dom y p ry ­
watne. a zw łaszcza opuszczono w ille , by  faroiHĆ 
się w  len sposób przed w łam yw aczam i.

Nfe icc-eo, ale czterech «u w  
dercew t j łc  w Dusseldorfie

Polic ji, w  D usseldorfie og łasza obecnie rezu lta­
ty swych doclidozeń w  sp raw ie  tajem niczego m or­
dercy, o którym  sw ego  czasu rozp isyw a ła  się nie- 
tylko niemiecka, ale i cała prasa europejska. W e ­
dle sprawozdania niejeden m orderca, a le czterech 
dokonało ca łego szeregu zbrodni, k tóre w y w o ła ­
ły  panikę w Dusseldorfie. P ierw szym  z niefc jest 
um ysłow o chory robotnik nazwiskiem  Strauss- 
berg. Na jego  konto zapisać należy pięć p ie rw ­
szych w ypadków , z których dwa zakończyły się 
śm iercią dwa ciężką, a jeden lekką raną Strauss 
berg znajduje się ob ecn e  w  zakładzie dla um ysło­
w o  chorych Cztery dalsze mordy, a m ianow icie 
na służących M nrji Halin, Idzie  Renifer, E liz ie  
D o rrr ie r  o ra z  na ma tej Gertrudzie Alderinartu, 
w ykona ł drugi m orderca naśladujący praw dopo­
dobnie Siraussbei ga. D.vu następne mordy, nie po 
zostające z poiwzednieaii w  .żadnym zw iązku, po­
pełnione zostały przez dwóch rozm aitych spi aw- 
eów. P o lic ja  diisseldorfskn jest lego zdania, że 
mordercy pochodzą / kó] dobrze znanych polic ji, 
ale na ich ślady policja  aie zdążyła jeszcze \yipaSC.

Tym P. T„ Prenumeratorom z pro- 
wiitcjit którzy nie odnowią bezzwłocznie 
prenumeraty na miesiąc kwiecień br. 
wstrzymamy r dniom 12. bm. wysyłkę 
naszego pisma.
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GŁOS KOBIETY ŻYDOWSKIEJ
ORGAN 2K2ES2EM A ŁCBiEl ŻYDOWSKICH MAŁOPOLSKI ZACHODNIEJ i SLĄSKa  (W. I. Z. O )

Kr. 45 W Y C H O D Z I  C O  D R U G I  T Y D Z I E Ń  Kr.  45

W ięc io jest słodka a tragiczna Lea  z „D ybu­
k a 1? W ięc to jest Tam ar, siostra ukochana, która 
w  oczach naszych zm ienia się z rozigranej d z iew ­
czyny w  kobietę przepalona namiętności:;'? T o  jest 
„M iodu " z ..Żyda w iecznego tu łacza1, kobieta
0 g ło w ie  p rera łae lick ie j Madonny, o dłoniach ż y ­
jących w  ta snem życiem  męczeńskiem?...

T ak ie  m yśli przeb iegają przez g łow ę, kiedy po 
p ierw szych  słowach pow itania siadam y naprze­
c iw  p. R  o w iny w  pokoju hotelowym .

O w iew a  nas wspom nienie w ieczorów , które w y ­
pełnione czarem  je j g ry  stały się przeżyciem  i o- 
b jaw iem em , op ływ a  melodija s łów  śpiewnych —
1 onieśm iela nieco atm osfera sztuki i s ław y, która 
otacza artystkę św ietlanym  nimbem.

Podłużna, ściągi a tw a rz  o subtelnym owalu, oto­
czona chm arą kasztanowych w ło só w  zw raca się 
do nas wyczekująco. Ż yc z liw ie  i  zachęcająco pa­
trzą  na nas oczy  o czystym  i żałosnym  błękicie, a 
usta, znaczone tajnym  rysem  goryczy  rozchyla ją  
się w  uśmiechu nad d ziw n ie  lśniącą b ielą z ęb ó w ..

Jedna z moich tow arzyszek  rzuca niebacznie 
s łow o  „in terw iew ".

łn te rw iew ?  —  d z iw i się p. R ow in a  — (w  g los ie  
b rzm i lekka niechęć i  iron ja ), odidawna już p rze­
stałam  p row adzić  te o fic ja lne konwersacje, które 
W języku  dziennikarskim  noszą szumny tytuł ,in- 
te rw ie w 1*. N ie  lubię dużo m ów ić o sobie —  a ow e 
Stereotypow e pytania: jak  Pani rozpoczęła- sw oją  
kasrijere sceniczną, czy  scena daje Pan i zadow ole­
n ie, jak ie  ro łe  g ry w a  Pan i najchętniej, jak ie  są 
iPani zam iary  na przyszłość  —  te pytania stają się 
Wkońcu nużące —  a nawet nudzące. W o la łabym  
U* Pan iom  zadać k ilka pytań...

I  tak rozpoczyna się rozm ow a, która m oże być 
h azw aca  „odw rotaem  in terw iew ".

Co Pan ie sądzą o „K o ron ie  D aw ida"?
Zdania » nasze są rozbieżne. Od n a jw yższego  en­

tuzjazm u aż do sceptycznych uwag, pełnych za- 
etrze&eń.

T o  dziw ne —  a może i charakterystyczne —  po­
w iad a  p. R ow in a  —  sztuka ta w  całej Europie i 
naw et w  Pa lestyn ie  p rzy ję ta  została w  tensam 
sposób Jedni się zach w yca li i  u w aża li je j w ysta ­
w ien ie  za szczyt naszej tw órczości —  a inni odno­
wili się z  pewnym  sceptycyzmem, czasem ze z g o r ­
szeniem. Praw dopodobn ie  d latego, że p rzyzw ycza ­
je n i jesteśm y w id z ieć  k ró la  D aw ida  jako naitcónio- 

psalm istę Bożego. D aw id- człow iek , człow iek  
p ierw o tn y , targany arcy lu dzk ien i namiętnościami, 
to  postać nowa i  niepokojąca. N ie ła tw o  się z tern 
Oswoić, Grać b ib lję, to spraw a n iezm iern ie trudna, 
m oże nawet ryzykow na. Zarzucano nam „ehilul 
haszem " —  M u źn ierstw o... ale g rać b ib lję w  P a le ­
styn ie, na ziem i b ib lijnej, grać  przed publicznością 
d la  k tóre j język  hebra jsk i jest językiem  życia, ję ­
zykiem  dnia codziennego —  to przeżycie podn ios li 
1 jedyne w  swoim  rodzaju.

Habim a w  P a les tyn ie . Czekamy z zapartym

iH ;ii t t s j i i f
tchem na opowiadanie...

W r a ż e i i i  m oje z E rec —  m ów i p. Row ina — m e 
d id zą  się opow iedzieć  w  kilku słowach. Na to 
trzebaby godzin, w ieczorów ... Bo jakże opow ie­
dzieć w  paru słowach, jak objeżdżaliśm y miasta 
i m iasteczka, jak gra liśm y w  w iększych i m niej­
szych kolonjach, w  kwucach, farmach kobiecych, 
wsiach dziecięcych'? G raliśm y często w  warunkach 
zewnętrznych w ięce j jak prym ityw nych  — w szo­
pie, w  stodołę, w  namiocie. — pod golem  niebem. 
A le  jakże przyjm ow ani, jak kochani, jak rozum ia­
ni! Tam  czuliśm y, że ży je  życiem  praw dziw em  na­
sza sztuka Atm osfera tej ziem i, atm osfera tych łu­
dzi rodziła  w  nas nowe. szczytne w artości Była 
to atm osfera tysięcy bliskich nam serc... Jedno ma­
łe w zruszające zdarzenie B yło  to w łaśnie rok te­
rnu G raliśm y w  D agan ji P o  przedstaw ien iu zbie­
ra liśm y się zw yk le  na przyjacie lska pogawędkę z 
kolonistam i Na jedmem z takich zebrań poznałam 
córeczkę p. Baraca. dwunastoletnią dziewczynkę 
rosłą i doskonale rozw in iętą  —  jak w iększość 
dzieci w  Palestyn ie  Z w róń łam  uwagę na je j pię­
kne rudo- złote w łosy. T w o je  w łosy  przyda łyby  mi 
się do ro li T am ary  —  rzekłam  do m ałej Rut 
D ziew czynka uśmiechnęła się W  kilka tygodni 
później jechaliśm y na kongres do Zurychu Na o- 
krecie znajdow ał się rów n ież p Barac. ojciec ma­
le j Rut W  drugim  dniu podróży p Barac w ręczy ł 
mi m:’ 'ą  paczkę. Zdziw iona otw orzy łam  —  i ro z­
sypały  się przedemną rudo- złote jedw abiste w ło ­
sy dziewczynki... Dołączony był liścik ..Kochana, 
droga pani R o  w ino! Może moje w łosy  naprawdę 
przydadizą się do ro li T a  m ary? Gdyby tak było. 
byłabym  hardzo szczęś liw a ! Szczęśliwa, że i ja 
przyczyniłam  sie troszkę do tego cudnego przed­
s t a w i e n i a . P  Barac opow iadał mi potem, że m a­
rzeniem  jego  córeczki b y ły  długie, d ługie w a rk o ­
cze —  aż tu pewnego dnia przychodzi do domu z 
ostrzyżoną do skóry g ło w ą ! N iestety na bujne 
warkocze Tam ary  w łosy  m ałej Rut b y ły  za k ró t­
kie. Zachowałam  je. jako śliczną i m iłą pamiątkę. 
Man zresztą nadzieje, że niedługo zobaczę moją 
małą przyjaciółkę. Czeka nas teraz pół roku pra­
cy w  Berlin ie Studiujemy dw ie  nowe sztuki Sztu­
ki n ieżydowskie. S ięgam y do repertuaru k lasycz­
nego — a może też w ystaw im y  coś zupełnie — i 
arcy  - współczesnego, A  w  jesien i —  do Pa lesty ­
ny! Na długi czas .

Godzina mija na ożyw ion e j i interesującej ro z­
mowie. P rzed  odejście n ważę się na jedno — 
p ierw sze i ostatnie —  pytanie.

Gzy Pani stoi w  kontakcie z którąś z żyd ów  
skich organ izacy j kobiecych?

N ie ! —  odpow iada p. R ow ina —  moją p lacówką 
polityczną i społeczną jest Habim a!

...a przyznać trzeba, że jest to ważna i  szczytna 
placówka, którą p R ow ina  podnosi do ro li m isji 
mocą sw ego  artyzm u E. S

Wieczór artystyczny .Młodego WłZfl“
- 0§ 0 -

* « •
Dnia 30 ub. m. odbył się w  krakowskim  Tea trze  

Żydow sk im  W ieczó r  A rtystyczn y  „M łodego W . I.
Z  0 . ‘‘ N a śrwietmie p rzygoto  yany program  z ło ży ­
ł y  się: Jednoaktowa legenda o  Purim  — „C ien ie", 
ż y w y  obraz z deklam acją —  „M od litw a  Jordanu", 
o ra z  w span ia ła groteska „M łode W. I. Z. O. dziś i 
ju tro ", w szystko pióra nader utalentowanej człon ­
kini .„Młodego W. 1. Z. A " ,  p R óży  Bursteobinde- 
rówmy.

Im preza w yw a rła  bardzo sym patyczne w ra ­
żenie, co w  w ie lk ie j m ierze 2 a w dzięczyć należy 
świetnemu zespołow i artystów  —  am atorów . Na 
p ie rw sze  m iejsce w yb iła  się p. Dusia Burstenbi.ii- 
derów na, która z równem  powodzeniem  potra fiła  
od tw orzyć  tragiczną postać Estery, jak trzp ioto- 
w a te j w izy tk i, czy w ie lce  szanownej starej pan­
ny, która pośw ięc iła  swą m łodość i szczęście di a 
„w yższych  ce lów ".

M it uchu ą postać naiwnej, -wiecznie się uczącej 
d z iew czynk i s tw o rzy ła  p. O lga Feuerów na, która 
w y b iła  się rów n ież p rzez w span ia ły  taniec nie­
w o ln icy  W „C ien iach". —  Jeśli m ów ię o  tańcach, 
n ie sposób nie wspom nieć o  tańcu p M arty  H., 
k tóra jednak nadewszystko odznaczyła się pod- | 
czas an traktów  baw iąc gości św ietną koo feree- 1

ojerką, w łasnej kom pozycji Nadto odznaczyli się 
piękną g rą  pp. Lander, Reder i Jerzy  Sari 

K ażdy punkt program u był moono ok lask iw any 
p rzez  liczn ie zgrom adzoną publiczność, która k il­
kakrotnie w y w o ły w a ła  młodą autorkę. X . X .

Program stacyi radiofonicznych
Czwartek, 10 kw ietn ia  

K ra k ó w  (312.8) 1T58 Sygnał czasu, hejnał. 1210 
Gram of 12‘40— 14 Koncert filii, warsz. (Kurpiński, 
Moniuszko, Gounod, C zajkow sk i —  arje, pieśni, 
mu.) 14'40 Kom  gosp. 15*15 Dla m aturzystów : 
..W ojna 30-letnia". 1615 Gramof. 17*15 Pogad . h i­
g ien iczna dla kobiet pracujących —  dr M. Solec­
ka. 17*45 Koncert muz czeskiej (D vorak , N ovak. 
Suk, Halat, Stepan —  pieśni, m u z) 18*45 „Gadki 
podhal." — Wł. Dorula. 19 Rozm ait. 19‘10 Giełda, 
zboż. 19*25 „O  dzieciach wodzących rej** —  od­
czyt p  Z. W o lsk ie j 19*58 Sygnał, hejnał. 20*15 Fel- 
je t („Rzem iennym  dyszlem "). 20*30 Koncert E. P e ­
łn e g o  (w zg l. koncert z Poznania ). 22*15 Feljjet, 
P A T . 23 Muz. tan 24 Hejnał.

W a rszaw a  (1411 7) Ł ó d ź  (233.8) 20*30 i  23 Muz. 
Poznań (334.8) 14 Giełda. 20*30 Muz 
K a tow ice  (4087) 12*10 Gramof. 12*40—14 K on ­

cert (p. K ra k ó w ). 16 Kom  gosp. 16*20 Gramof. 
17*15 „C zego  nie nauczyła nas hdstorja?** 17*45 Kon

Z komisji prowincJoiwiMl
Dzięki staraniom K om isji Prow incjonalne] pó- 

w s lą ły  ostatnio dw ie  nowe grupy W IZ A  W An­
drychow ie i  w  W ieliczce, tak. że G rga n ia n e j ba­
sza liczy  obecnie 22 grup. A  w ięc  od pu ideU tu iw a 
ub. r. p rzyb y ło  8 nowych grup. W  na jbb łs  jy m  ona- 
sie rpają powstać dalsze 2 grupy.

Wiadomości z prowineft
A N D R Y C H Ó W :

Dnia 30 marca br. odbyło się konstytuujące W ó l- 
nt Zgrom adzenie W IZ A , na którem  po zagajen iu  
|wzez p. D orę Forseh irm . w yg ło s iła  re fe ra t o rg a ­
n izacyjny delegatka Centrali krakow sk iej p. Ma- 
rja  A  p łow a R efera t podobał się bardzo i pozyska ’ : 
nowej grupie znaczną ilość członkiń P o  dyskia$)i 
w ybrano W ydzia ł, złożony z 12 pań, k tórych W-- 
zw iska podamy w  następnym numei ze.

J A S ŁO :
Na W alnem  Zgrom adzeniu w ybrano n dw y W y ­

dzia ł w  następującym sk ładzie: B K ra m erow a  —  
prezesowa, W in k lerow a  —  w ieeprezesow a , F. 
M argu liesow a — sekretarka, H B ren n erów n a ,—  
skarbniczka, dalej panie: Bernerow a, Bretw ierowa 
Dr. Menasse, Kahanowa. Kornm ehlow a, Schucbe- 
towa, Sanowa P., Steinowa, Ruoiówna D o Kcęiłi* 
sji Spraw dzającej; K óg low a , Raabow a, H. Hassó- 
wna, R ublow a K.

N o w y  W ydzia ł u rządził w  Purim  zabawę, kostiu­
m ową d la dzieci, połączoną z lo terją  fantową, ktp- 
rn sie znakom icie udała i przyn iosła  pięhny do­
chód. złożony w p o łow ie  na K ereo  Kajem ett1 K ie ­
row a ła  zabaw ą um iejętnie p. Schauderęw i, czyść 
muzyczną objęła „H am anginah" —  O-bceme o r g a ­
nizuje się M łode W izo.

W  uznaniu zasług skarbniczki p BrenneróWny, 
zakupiło w lZ O  tutejsze dWa drzew ka na Jój ife łę , 
jako prezent ślubny.

W IZ O  jas ie lsk ie  z ło ży ło  w  ubiegłym  roku 100 
doi. na wpis dc Z łotej K s ięg i K  K. L  

NO W y  T A R G :
Dnia 30 m arca br odbyło się tu W a lne Zgrom a­

dzenie z udziałem delegatk i Centrali k rakow sk ie j 
p Reginy Zimnie r ipa nn ó W ej, która w yg ło s iła  zna­
kom ity referat na temat; „O bow iązk i kobiety Żyd. 
wobec narodu i Pa lestyn y". P o  referacie, p rzy ję ­
tym przez obecnych z żyw ym  aplauzem, odbyły  
się w yb ory  do now ego W ydzia łu  W  saiad Prezy- 
rijum w eszły  następujące panie: T illin ge ro w n  —
pizewódiiiicząca. H am ersch lagow a i Drow,? h en ro­
w a —  w iecprzew od  niczące, D row a Sehiachetowa - 
akarbniczke. S tiilerów na Cecylja  —  sekretarka.

W IE L IC Z K A :
Dnia 30 marca br odbyło się tu konstytuujące 

W alne Zgrom adzenie W IZ A  z udziałem delegatk i 
Centrali krakow sk iej p N e lli Thon- R ostow ej, 
k tóra z  w łaściw ą sobie swadą i p raw dziw ym  
taLenłem oratorskim  w yg ło s iła  referat as temat: 
„Zadan ia  kob iety  Żyd w  ch w ili obeanej”  Pio- 
mieonem zakończeniem p. R ostow a wprost ocza­
row a ła  wszystk ich  obecnych i pozyskała w ie ie  
zwolenniczek dla naszej sp raw y P o  re fe rac ie  u- 
konstyituował się W ydzia ł, w  skład k ió rego  w e ­
szły  następujące panie: K linghoferO w a —  p rzew o­
dnicząca, K ron fe ldow a  i  Joachims marmowa —  za ­
stępczynie przew odniczącej, K ón igsbergeroW » L o ­
la —  sekretarka, D row a  R osęn zw eigow a  — skar­
bniczka, Friedm annowa i K ón igsbergerow a  Ł . — 
referentki kulturalne, L a io w a  _  re f K. E L., 
Reichenthalowa, Mannowa, Lebeusteinow a —  rei. 
im prez Lichitowa i  W eim bergerow a F. —  refer. 
spraw  społecznych, Zelln erow a _  gospodyni lo ­
kalu, D row a  W ein bergerow a , K le in bergerow a , 
W ild erow a , P erlb e rge row a  —  czJomcinie W y ­
działu.

cert (p. K ra k ó w ). 18*45 Rozm ait. 19*06 Odcinek po­
w ieści. 19*20 Skrz. poczt, 20 „Z e  sportu** 20*30 K pa 
cert r e l jg  (Bach). 22*15 F a lje t P A T  23 Mus. tao.

L w ó w  (385.1) 11*58—24 p. K raków .
W iedeń  (516.3) 11, 15*30, 20 i 2f Muz 

K R Ó T K IE  F A L E  N IS Z C Z Ą  O W A D Y ?
W  laboratorjum  roln iczem  w  New Brunswick 

w  stanie New Jersey dr. J. H eadlec skonstatował 
podobno, że k rótk ie fa le  posiadają w łasność za ­
bijania ow adów  Gdyby dośw iadczen ia dr. He»- 
dlee dały dobre w yn ik i, ca ły  szereg  dotychczaso­
wych, nezskułecznycfc, tępiciełskich zab iegów , Ja- 
koto desperackie w a lk i człow ieka  z szarańczą, 
mniszką, heską muchą, m oskitam i etc. znalazłby 
W promianiowaniu fo l eteru  radykak ie  rozWsąąaiLS
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Trudności mandatu w oświetleniu komisji
SbaWa

W  da lszym  ciągu spraw ozdan ia parlam entarne) 
Ł B w irji ś ledczej w ysłanej do Palestyny, znajduje 
s iz  ro zd z ia ł pośw iecony trudnościom zw iązanym  
g  mandatu palestyńskiego

D fT S t tP R F T A C J A  Ż A B O T Y \ S K  [EGO.

Gb^rtiyni czynnikiem  — stwjerclza komisja. — 
p o lityk i  palestyńskiej jest deklaracja Balfoura. 
■WU. * -~znań Żabotyńskiego słcw a listu Balfoura 
.• „S y iA p c  Kji d la asp iracji sjon istycznych“  nie mo­
j ą  o y c  asroaciiiane w  inny sposób, jak ty lko w  ten, 
X, rŁ#d an gielek ! so lidaryzu je  się' z  żądaniam i sjo- 
BÓstów do J w d ow an ia  żydow sk ie j siedziby naro­
dowej

DW OISTOŚĆ D E K L A R A C J I

Zdaniem  komisji;' deklaracja jest dokumentem 
fiw d a o  ostrożnym  j można ją rozm aicie mterpre- 
tętwać. Poza zda nie n o poparciu żydow sk ie j s ie­
d z ib y  narodow ej znajduje się punkt ~.ówiący, że 
„n ie  nr.ożc być nic podjęte, coby naruszyło prawa 
obyW atelsI ie i relig ijne ' społeczności n ieżydow- 
ąkieh* D w a pow yższe ustępy deklaracji tw orzą 
o w a  stanow iska Zgodn ie z p ierwszem  z p o w yż­
szych stan ow Lk  drugi warunek jest decydujący i 
od r.iego za le ż , każdy krok w  polityce rządowej. 
Z  d ru gie j zaś strony warunek o  społecznościach 
n ieżydow sk ich  można in terpretow ać jako mało 
Ważny a za rzecz głów ną można uważać odbudo­
w ę  żydow sk ie j s iedziby narodowej. Gdyby nawet 
dek laracja  Balfoura była jedynym instrumentem 
P o lityk i b ryty jsk iej, to możnaby także uspraw ie­
d liw ić  na jróżnorodn iejsze lin je działan ia rządu z 
powołaniem  się na ten dokument. Istn ieją ato li in­
ne .dokumemity interpretu jące deklarację, a to „B ia ­
ła  Księga* z 3 c że .w ca  1982 i mandat j>alesiyński 
ttrtw ie id zon y przez L ig ę  Narodów

P R Z E C IW IE Ń S T W A  D W Ó CH  Z A S A D .

< ■ W e  w szystkich interpretacjach znajdują w y ra z  
obydwa stanowiska, pozw ala jące rżądow i w yb ie ­
rać między jedną i drugą interpretacją Kom isja 

• U jjatrpje pt zec iw ieństw o dwóch zasad, na których 
wpiera się deklaracja Balfoura zaaoniucą przy- 
kłaou Gdyby A rab ow ie  dow ied li np. że niema 
gruntów  wolnych dla osadzenia w ypartych  ze 
Swych posiadłości d z ie rżaw ców  i że nie mogą oni 
znaiezc żadnego innego zajęcia i gdyby rzad na 
podstaw ie mandatu udzielił Ttn ochrony — wtedy 
żydow ska kolonizacja rolna okazałaby się za g ro ­
żona i ogran iczy łaby  się Jedynie do osadzenia ko­
lon istów  .no gru-ntnch intensywnie uprawianych, 
znajdujących sic w posiadaniu Żydów  Życzi mo­
g liby  w ów czas słusznie w skazyw ać no złam anie 
mandatu

J S A J Ć B N N IL J S Z Y  PR Z Y C Z Y N E K **

Rozum iał ti ud,ności mandatu p Churchill, który 
w yda ł w  roku 1982 B iałą Księgę nazwaną przez 
kom isję „najcenniejszym  przyczynkiem  do o św ie ­
tlenia zi gadn jeBa palestyńskiego*’ A le  B iała 
K s ięga  była tv lko  ustalaniem i korekturą pewnych 
vii, żeń części Żydów , nie zaś defin ic ją  ; raw  spo­
łeczności nie.żydowskich w  'alestyn ie N ie  usunę­
ła  w ięc niepewności co do przyszłe j po ld yk i pa­
lestyńskiej. k tóra  to niepewność istniała i istinie- 

. je . z  dwóch przyczyn : 1) poniew aż p rzyv ’ódcy obu 
5ti'Ou nie ch e« uzriać trudnego zaounia rządu pa- 
le&tyńsKiego, o. az 2) z powodu tendencji pewnych

kół sjonistyeznych do odbiegania w  sw ej Iwiji po­
litycznej od ośw iadczen ia lorda Churchilla.

B R A K  ID E ) KOM PROM ISU

Po  wysłuchaniu św iadków  struny żydow sk ie j i 
arabskiej, przyszła kom isja do wniosku, żc w P a ­
lestyn ie nie istm eje praw iejjidea kompromisu. R e­
zolucje kongresu sjou islyczi.ego wskazują, że przy 
wódcy żydow scy  nie dotrzym ują sw ego p rzy rze ­
czenia z roku 1922 w  spraw ie  uzależnienia Lmigra 
eji żydow sk ie j od pojem ności kraju. N adto p rzy ­
w ódcy żydow scy  p rzec iw staw ia ją  się w prow adzę 
mu form  sam orządowych w  Palestyn ie w brew  
B ia łe j Księdz.e.

A Y P L Y W  k e z o i  l c y j  s j o n i s t y g z n y c h

Rezolucja kongresu sjonistyoznegę, aby u>lzal 
Agencji Ż ydow sk ie j w  io/.Woju kraju z.nalazl peł­
ny oddźw ięk w  postaw ie rządu, stanowi jeden 
z. argum entów, którym  posługują się p rzyw ódcy  
arabscy. Coprawda Jewish Agency ma bardziej 
doniosłe m otyw y d la  uczucia niepewności. Sytua­
cja gospodarcza zm niejszyła im igracje, gn in ty  mo 
gą być nabywane ty lko za w ysok ie ceny, a po S- 
letn iej p rzerw ie  pokojow a praca sjo.iistyczna zo­
stała przerwana rabunkiem i mordem. W ięce j niż 
k tóryko lw iek  inny odłam ludności palestyńskiej 
Żydzi m ogą słuszn ie*dom agać się od rządu b ry ­
ty jsk iego jasnej deklaracji w  spraw ie  przyszłe, 
polityk i palestyńskiej.

0  J A S N Ą  IN T E R P R E T A C J Ę  D E K L A R A C J I 
B A L F O U llA

Jest rzeczą bardzo doniosłą i pilną, aby rząd 
b ryty jsk i og łos ił szczegó łow ą deklarację o p o lity ­
ce rządow ej, o prawach gmin nieżydowskich. o 
polityce agrarn ej i imdgi acyjnej. Ludność niupi 
być szczegó łow o  poin form ow ana o zam ierzeniach 
rządu Ludność tak d ługo nie będzie m iała zau fa­
nia do adm inistracji k ra jow ej, aż nie nabierze 
przekonania, że ani rząd bryty jsk i ani rząd pale­
styński nie znajduje się pod pręsją polityczną sjo- 
n istów  N a leży  jeszcze raz zaakcentować, że o r ­
ganizacja sjonistyczna nie jest itorawniona do ja­
k iegoko lw iek  udziału w - adm inistracji p u le s tw  
skiej i naieży ściśle sw eeyzow ać  artyku ł 4 man­
datu. m ów iący o funkcjach doradczych Jewish a  
gency

SŁABOŚĆ R 7 \ D U

Egzekutywa sjonistyczna ża li sic na. brał: sym- 
patji ze stroni rządu Podobne żale. słyszy się ze 
strony A rabów  Skargi te podyktowane są b ra ­
kiem zrozum ienia dla podwójnego charaktery po­
lityk i jaką rząd musi stosować. W  każdym po­
szczególnym  wypadku kiedy rząd podejmuie. u- 
chwały, które nie storo  ,vią u p rzyw ile jow an i*  ża­
dnej 7. zain teresow ańzch stron, zarzuca się ustęo- 
r twa na rzec; strony -rzec iw n ej i upraw ian ie po 
lityk i niezdecydowanej

• • •

Inny rozdział aportu kom isji śledczei om awia 
snrąwę wojska i sił bezpieczeństwa w  Palestyn ie

P O C H W A Ł Y  d l a  P O L IC J I b R Y T Y J ś K IE J

Z różnych w zg lędów  adm inistracja zredukow a­
ła garn izon policy jny w  Palestyn ie  i w T ran s jor 
danji. Od tz iah  w o jskow e zostały zastąpione eska­
dra flo ty  i aut pancernych Redukcja sił zbrojnych

. Prawdziwe
• r

t a b l e t k i

( E A Y E R| E7 Aspińn
sprzedaje się wyłącznie 

w oryginalnem opakowaniu 
„%oye>i" po 6 i 20 szluk 
(w czworokątnem piaskiem 
pudełeczku tekturowem z  
czerwoną opaską).
W inleresie własnym ̂ należy 
wystrzegać się ws*zelkich 
obcych opakowań.
Do nabycia we 

wszystkich /  ^-7 . 
aptekach. /  **i^PY7s

Istnieje tytko jed n a A*plrinat

poszła za da teko W  Palestyn ie muszą siale siaojo 
n-ować conajrnniej dwa baiuljony piechoty. K om i­
sja niema dość stów  pochoruj d la polic jan tów  b ry ­
ty jskich i dla o fic e rów  brytyjskich , w ym ien iając 
szczegó łow o Caferatę, kom isarza Hebronu i pole­
ca zw iększen ie liczby polic ji bryty jsk iej. Obecnie 
polic ja  liczy  570 polic jan tów  brytyjskich . W  cza­
s ie  rozruchów  ca łkow ic ie  zaw iod ła  policja, rekru 
trjąea się z m ieszkańców palestyńskich, która u- 
jaw n ila  brak dyscypliny i loja lności. Wskutek 
tego koniec zna jest reorgan izacja. I om lsja nie r- 
waża, że p iw iąkszan jp  liczby policji żydowskiej 
napraw i sytuację, albow iem  św iadkow ie  zajść 
k ry tyk ow a li w  rów n ej m ierze polic ję  arabską jak
i. żydowską.

W  dalszym  ciągu żąda kom isja specjalnych do- 
tacyj d la  tajnej policji, k tóraby śledziła nieOTko 
Komunistów, lec-z w szystk ie  part-je polityczne

Następnie spraw ozdan ie b ry ty jsk ie j kom isji śled 
czei wspoim na o  wniosku p. H arry  Sacłiera, floty 
czącym utworzenia spec ja  mej re z e rw y  polic ji - W 
Palestynie. K om isja  przesyła wn iosek do rozpa- 
trzenia rządow i

W Y P A D K I  W  8 A F E D Z IE
O m aw iając w ypadki w  Safedzie, które wybuchły 

dw a dni po najpow ażn iejszycn napadach w  pozo­
stałych częściach kraju (kom isja nazyw a w ypad­
ki w  Safed „n ieszczęśliw ym  incydentem w  czasie 
rozruchów**), cytu je spraw ozdan ie zennaąia g e ­
nerała Dobby, k tóry  w  czasie ro z r i :hów  sierpn io­
wych był dowódcą w szystk ich  oddzia łów  w o jsko­
wych i policyjnych w  Palestyn ie. Gen. Doi»by 
stw ierdza, że z punktu w idzenia w o jsk ow ego  n ie­
dopuszczalne by ło  z je go  strony w ysyłan ie  woj­
sk a do Safed przedtem, niż on to uczynił, mimo, i i  
komendant polic ji w  Safed kapitan F aradey  na 
dwa dni przed wybuchem rozruchów  zw róc ił się 
do n iego z prośbą o  w ysłan ie  posiłków  do Safed, 
gdyż spodziew ał sie wybuchu poważnych rozru ­
chów W zg lędy  w o jskow e przyczyn iły  się do  te­
go -  zeznał gen. Dobby. że w o jsko  p rzyb y ło  do 
S; fed 2 dni po arabskim  napadzie na ludność ży ­
dow ską W  tern miejscu kom isja czyni uWage, ie

—J N ■. „ ...» I . . . . . .  LUlM Un Sł. MUHJ I  iW ł

ZuWlN BRYK DWINGER

11111 u  mim iniiuni
t»«4i«TNIk Z SYBlfiU

Aatoryzuwany przekład W omy Kr ag en
(C ią g  dalszy ).

R osy jscy  o fic e ro w ie  są z coraz m łodszych rocz­
n ików . Lzasem  zdarza ją  się pośrod nicu p ra w d zi­
w ie  -cMwpięee tw arze, a le poznać po okh , że nie 
sfofca -ttCta-owoiLaie Podczas kontroli rousim j m a­
szerow ać pi zed nim i; dwa razy  dziennie
poraw nują nas do  naszych fo togra fij, k tóre sąmi 
sporządzili. C i o f ie jr w ie  są p rzew ażn ie nuli i u- 
p iZę jO li

Z a to  p ra w ie  co m iesiąc odbywa się przetrząsa- 
nże wi:2ystkk h  ubikacyj p rzez o fic e rów  żandar- 
merji, a o  tych  panach trudno to samo pow iedzieć. 
OęUderają nam w szystko, cokolw iek  znajdą: książ­
k i, pisma, gazety, pieniądze. D latego też każdy z 
nai posiada jakąś skrytkę, pusta sto łow ą  noyę, 
kuferek z  podwójuem  dnem, małe -woi e zk ' k tó­
re w iesza  »Ię roo iiędzy  nogam i pod spodnie Naj- 
W ifk scą  m oją troską jesl w  takich razach pt mie 
talk I n  - tM K >  zd aw a ło  n i  się sawis« ukryć

go, N ieaawna jednak był na kontroli oficer, któ- I 
ry  opukiwaniem  od k ryw a ł w prost jasnow idząco j 
puste m iejsca naszego inwentarza. W  ręce je go  ] 
wpadła wÓY.czns w ie lka zdobycz w  form ie pism : 
i p lanów  ucieczk.

U ia tow a łeo i sw ó j painiętnik w  rów n ie prosty 
co zuchwały sposób Uw iesiłem  go  poprostu za o- 
knem, na gw oździu  pod gzym sem  K iedy  o ficer 
W ychylił się p rzez okno, nie zau w ażył pod w ysta ­
jącym  gzym sem  niczego

Idę po raz paerwszy odw .edzić moich to w a rzy ­
szy Step lśni s  ebrzystą runią N os i sw oją  p ierw  
sza i jedyną zieleń, sw o ją  cztero- tygodn iow ą w io ­
snę, D roga do górnego  obozu prow adzi ob^k tzw  
„o jczys tego  w zgórza*’ W  kształcie m ałego w zn ie­
sienia w ystercza ono z płucu Można z m ego w i­
dzieć pi zer plor w o lny step Na wschód zaraz za 
płotem, rozpoczynają sie Chiny, M andżerja. A  na 
zachód...

M ałe to w zgórze  jest stale oblegane, od w iosny 
do jesieni, od rS-na do  nocy. N iek tó rzy . jeńcy stoją 
w sparci na laskach i zg ięci, inni p-zykucają na 
skrzyżow anych  nogach w  m iękkim  piasku N iektó­
rzy  leżą  na „brzuchu ,. podpierając jutowy rękami, 
inni na plecach i nieruchome oczy w b ija ją  j j  c zy ­
ste niebo M ało kto m ów i na tem w zgórzu , w szys 
cy prócz patrzących w niebo, skierowują oczy w

jtdną stronę —  na zachód
W ia tr  w ydym a ich uniform y, stare, w yn iszczo­

ne mundury, szare u N iem ców , s iw e u Austrjaków , 
p ieskow e u Turków . Ich w łosy  pow iew a ją  na w ie ­
trze. w a rg : są zaciśnięte, a słońce ig ra  na w ytar- 
tvch guzikach i epoletach! I św ieci w  szare, w ynę­
dzn ia łe tw a rze  i przegląóa się w  setce oczu, sze­
roko rozw artych , pełnych tęsknoty

Znam kilku ludzi, k tórzy nie ży ją  w  swych po­
kojach, lecz na lem w zgórzu  Stąd można patrzeć 
daleko za płot, ma się w rażen ie  m niejszej n iewoli, 
o lo  wszystko. 1 czuje się stepow y w icher, k tóry  
dm ie z zachodu, a lbo subtelny zapach traw y, któ­
ry płyn ie na zachód I w idać stąd tor kole jow y, 
ciągnący na zachód, i niekiedy pociąg, czarną, 
puedką smugą sunący na zachód.

Jesteśmy b liże j o jczyzn y na tem w zgórzu , dlane- 
go  ochrzciliśm y go  tą nazwą V 7idzLmy stąd drogę, 
którą w racać będziemy, i p rzez m gnienie oka mo­
że się nam zdawać, że stoim y w oln i i samotni 
wśród ogrom nego stepu: w  jak ie jś  ekspedycji dla 
poznania obcych kra j>.v, w  jak iejś podróży kn 
kw iecianym  domkom Niponu .. W id zim y b łyszczą­
cą w stęgę ko le jow ą, która łączy  naszą zapom nia­
ną przez św iat kolon ję m imo w szystko ze św ia ­
tem I żelazne cielska, których kiedyś potoczy

. my się ku d o m o w i. -------
(C ią g  da lsry  nastąpi)
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m powodu w yłuszczonyd i pow yżej m otyw ów  nie 
może ona zająć w  te j sp raw ie  innego stanowiska, 
niż gen Dobby.

O S T R Z E Ż E N IE
Zdaniem kom isji rozruchy sierpn iow e nie były  

zw rócone nawet w intencji przec iw ko .w ładzy  an­
g ielsk ie j. S tw ierdzili to w szyscy św iadkow ie. N a ­
leży  jednak pow iedzie*/  jak to ośw iadczy ! jeden 
ze św iadków , te rozruchy zw róc iłyby  się z konie 
cznoici przeciw ko rządow i brytyjskiem u W  tern 
miejscu kom isja n a d m ien ia j że przy powzięciu  
u-.hwal w spijpwie p rzyszłego  garnizonu w  P a le ­
stynie o n  z lem bardziej w  spraw ie  przyszłe j po­
lityk i palestyńskiej nie należy zapominać, ż e ' j a ­
k ieko lw iek  powstanie p rzeciw ko w ład zy  b ry ty j­
skiej kraju doprow adziłoby  do skutków o w ie le  
pow ażniejszych ni te, k tóre spow odow ały  w ypad ­
ki s ierpn iow e w  roi u ubiegłym.

Wiadomości z krafu
P IE R W S Z A  M A T U R A  H E B R A J S K A  W  P R Z E ­

M Y Ś L U
(K or. w ł.) I>nia 1 b.n. odbyła się w  gimnazjum 

Żyd. Tow . Szkoły Lud. i  Sredm. w  P rzem yślu  pier 
V'sza matura hebrajska V I I I  kl gimn. pod prze­
wodnictwem  prof. dr. Freumoa rabina ze L w ow a . 
Z wyn ik iem  pozytyw nym  z ło zy li egzam in ucznio­
w ie  i uczenice: Feldstein FradeL Gottesman Perlą  
K raus ueln, Krertstein J ós if, Mamber Samuel. 
Sałik  Abraham , StgcJ Ilersz , Schipper Chaja. . 

U C Z E S T N IK  W Y P R A W Y  GEN. N O B ILE G O  W E  
L W O W IE

uczestnik w yp ra w y  gen. N ob ilego  ao bieguna 
północnego p ro fesor Behounek przybyw a t a za­
proszenie T ow a rzy s tw a  G eogra ficzn ego do L w o ­
wa i  w piątek diiua 11 am w y g ło s i odczyt o  w y ­
praw ie .

37 M IL  JONÓW  N A  A K C JĘ  B U D O W L A N Ą .
W  zw iązku  ze zw o łaną na 15 bm. kon iereneją w  

min. ptracy i  opieki społecznej, pośw ięconą akcji 
b o jo  Wlanej zak ładów  ubezpieczeń na rok 1030/31m- 
opracow u ją poszczególne zak łady nrojebty  budo­
w y  dom ów m ieszkalnych w  swych okręgach. N a 
kcirferencji zapadną decyzje co du rozdzia ła  po­
między poszczególne ok ręg i 37-milJonowego run- 
diłSoii, przeznaczonego na budownii iw o  w  roKu 
hież^cy-n.

K A T O W IC E  B U D U JĄ
M ag istra l m. K a to w ic  przystępuje w  na jb liż­

szych dniach, d o  rozpoczęcia robót publicznych. 
M  xn przewidziaine jest w  iw. ukończenie budowy 
dw óch  w ie lk ich  gm achów lnieszkalnych d la  urzę­
dn ików  i roDotników Gmaóh dła urzędników  bę 
idzie za w ie ra ł 113 m ieszkania, a gmach dila robot­
n ików  120 mieszkań. Pozatem  prznu idziane jest 
Ukończenie paw ilot.u  szpitalnego, k tóry  będzie 
m ieścił 160 łóżek.

M IĘ D Z Y N A R O D O W A  W Y S T A W A  W  W A R S Z A ­
W IE  —  W  ft. 1943

Ptrogetkurwana oddawna w ie lk a  ma- -dzynarodowa 
w ys taw a  w  W a rszaw ie , udikładatia z różnych 
w ag lędów , przedewszy stkiean z powodu braku od­
pow iednio urządzonych tet enów, dla których w y- 
Zuajtżono już m iejsce na Saskiej K ępie, zaczyna o- 
becnie w chodzić w  stadjjun rea lizac ji.

M agistrat warszaw ski, zap ro jek tow a ł obecnie 
urządzenie je j w  roku 1943 w  rocznicę 25-lecia 
w skrzeszen i i n iepodległości Polsk i. Pro jekt ten 
został p rzy ję ty  na plenum m agistratu i postano­
w io n o  jednocześnie w ystąp ić do m inisterstwa 
sp raw  w ew nętrznych o udzielenie m agistra tow i 
koncesji na urządzenie tej w ystaw y , co jest po­
trzebne d la podjęcia prac p rzygotow aw czych  Jed­
nocześnie polecono w yd z ia łow i technicznemu o- 
pracow au ie planu robót p rzygotow aw czych  na te­
renach przeznaczonych na w ystaw ę i w staw ien ie  
odipowieidnich kredytów  do budżetu na rok 1931/2.

W A R S Z A W A  W A L C Z Y  Z E  SZC ZU R A M I.
Onegdaj rozpoczęła się w  W a rs za w ie  na w ie lką  

skalę akoja deratyzacyjna. W ed le  stwierdzeń ma­
gistratu, m ieszkańcy sto licy  okazali ogrom ne zro ­
zumienie dla spraw y. W’ niektórych okręgach 95 
proc. m ieszkańców nabyło trutki Uchylającym  się 
od nabycia truc:zny g ro z i kara 1,00 zl g rzyw n y  i 
d o  2 tygodn i aresztu.

P ie rw sze  w ieści z ..placu bpju‘ ‘ stw ierdza ją  zu­
pełny pogrom  szczurów  W edług przyb liżonych o- 
bliczcń w ydziału  zdrow ia, o fia rą  akcji padnie o- 
ko ło  pół m iliona szczurów.

W Y R O K  N A  MJR. W O Ł O S Z Y N O W S F IE G O
Od kilku dni toczył się w  łódzkim  sądzie w o j­

skowym  proces p rzec iw ko mjr. lekarzow i W oło- 
izynewskiem u oskarżonemu o przyjm ow an ie  ła ­
pówek i zw a ln ian ie  pobor rw yh przez p rzyzn aw a­
nie im n iew łaśc iw y d i  kategoryj. W e  w to rek  w o j­
skow y sąd w yn iósł w yrok , mocą k tórego <łr. W o - 
łeszyn ow sk i skazany został na dw a lata c iężk iego 
w ięzien ia , pozbaw ien ie stopnia o ficersk iego , w y  
ca len ie  z  wojska i  pozbaw ien ie wszelkich praw.
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musu każdy cęila' r ą !

I

IIFEKOKENAI!
P R Z E Ź R O C Z Y S T E G O  C Z Ł O W  I E K A
WT Gmachu Univvt‘rsyietu Jag. —  Zwiedzanie od 10 rano do 8 Wieczór. —  Sensacja 
obecnej doby! O „ P r z e ź r o c z y s t y m Cz ł o w i e k u "  mówi cały świat lekarsrc: Europy!

Eihietkalialu krakow skiego ca r. 1930-31
ułożony

P o  dwutygodniowych obradach plenarny cli, a srló 
wmie kcmisyinichfl Za-rząd kahalu kiriukowskiego u- 
l-ożyl ostatecznie preŁniśinarz budżetu gminy żyd-u 
w  klej na rok i930/31, który przekazany jutż został 
komiśiu lE d że tów c i Rady wyznaniow ej. Budżet 
zw ycza jny za mywa s.ę kwotą 1.244.000 zl. po stro­
nic dochodów, a 1 243.6,SU zl. po stroni*-, wydatków  
tak że nadwyżka wynosi 350 zl. P rzy  przeglądaniu 
budżetu zwraca iiiw.agę jedna zasadnicza różnica w 
poiróvun,au:.u z dotychczasowenvi budże-tarm; kanału 
krakowskiego, widoczna już na p ierw szy  rzut oka, 
jeszcze przed z a żmijom, en* em {się. z cyfram i hudźe 
tu. Mianowicie diwa działy: oświata dobroczyn­
ność z opieką społeczną budżeteyanc były poprze 
dni o systemem , globalnym", tan. bez sipecyfiikach 
subwcudyj, udzielanych różnym instytucjom -oświa 
towym  czy epcłecznym. W ysokość tych saibwe-n- 
cyi risifaior-o do-p.eto podczas roku fc idżĄow ego. 
r rz jc z c iii -i reguły nie w yczerpyw ano na te cele 
preliminowanych kwot globalnych. Z tym niewta 
śc:wjirp systemem, wychodzącym  n,a szkodę insty 
ir.cyj odnośnych zrywa obecny prełimir-arz budżeto 
wy, cpiacowar.y przez komisję bud żelow ą Zarzadu 
w  sk.tad której wicho-ozik pp. radcy Dr Oberlander 
(p,rzewodnicziąry). Dr. Hiifstein (zastępca przewód 
uczącego ) i Freiiich.

A  teraz przypatrzmy Si.ę cyfrom  w' obiu tycli im 
tcresuijących nas działach. W  budżecie ośw iaty 
znajdujemy szc icg  pczycyi. spotkanycn tam po raz 
pierwszy. Tu wym ienić należy subwencję w  Kwocie
3.000 zł. na budowę szkoły Tow , Żyd. Szkoły Ludo 
w e j i Średnik;} (Bejs Sefer fw r l), oraz subwencję 
dla tejże S7Kcły w Kwocfe 5,000 zł., dalej na hudn 
w ę szkoły Mizrachi „Cheder Iw rl“  2000 zl subwan 
cja dla te j szkoły w  kwocie 4:000 zł., i subwencja 
dla „Tarbutu“  w  kwocie 600 zł. Oczyw iście pozy 
oje te nie sto;ą w  żadnym stosunku d-c subw-encyj, 
przyznanych przez w-tiąk-szość kahalmą takim celom, 
jak Talmud Tora (24.000 zł.). Je.code Hatora 
(3.500 zł.), oraz cały szereg merej-szych p ozy .y j dła 
licznych jeszitetów . ale w  każdym raz.e stwierdzić 
należy że wstaw ienie pewnych kwot do budżetu na 
cele szkolnictwa narodowego stanowi pierwszy 
w yłem  w  dotychczasowej tradycji kahału krakn 
wskiego, który iwiał zaw sze zamknięta kieszeń, kle 
dy chodziło <o cele, zw iązane z naszą regeneracją 
narodową. Jest to bezsprzeczną zasługą repreze-n

tantów naszych zasiadających w  Zarządzie kabału.
.Stypendium d,a ucznia Uniiwcrsy‘ eku w  jerozwui- 

mie zostało podwyższone do 900 zł. P p  raz jiierw- 
szy wstaw iono też do budżetu na wniosek radcy. 
Dra Hiifstcaina dwie pozycje po 150 zł. dla Ż ydo­
wskiego Tow arzystw a M uzycznego ! Towa»*./słwu 
Sztuk Pięknych. Odrzucono natomiast nr pehwtn 
posiedzeniu Zarządu wniosek Dra Hilfstetafl o swh 
wcncję dla Teatru Żydowskiego w  kwocie 2.006 Zl. 
Ogółem hucżci dafhłu oświata wynosi po  Sternie 
wydatków7 77.S50 zł.

W  '•J.ydatkach działu „Dobroczynność f opieka 
społeczna ' wyitoszą-cyah ogółei i 127.850 zł. w ideł 
my między węami pozycje: 3.000 złotych na
Kcren Haiesuo 2.000 zł. na Koree K<tjci>iet, 
300 zł. na Kerer. Mizrachi, 300 zł. na Zzre bha- 
!uccwvą, -50 zł na Chaluc Mizrachi, a oaiej 3000 zł. 
na budowę Żyd. Domu gimnastycznego, 2500 zl. 
na brc-Twc Domu Zdrow ia rękodzielników żydo­
wskich (pocyc.a p-edwyższena na wciiO-sek raacy 
Goldschmieda). ?ubwen,cia na Żydowski Instyti: 
JiidaiS'tycz,ny w W ifnie przeszła głosami ort od : 
ksów i p. prezydenta, przyc.zem s-joniiśc: wstrzym ali 
s*-ę od głos owa n-:a ze względni na zn an * w rogie sta - 
miwisko tego fretyfittu wobcoi języ-ka kiuutu-ry he­
brajski ej. W iększość ortodoksyjna odrzuciła propo 
nowaną nrzez ladcę Dra Hilisteina subweiicję w  
kwocie 500 zł. cła ŻKS Mnkkahi w Krakowie. Za-ró 
wno tę pozycję, jak i subwc-ticję dla Teatru Żyd-o 
w fA cgo . pop*ciać fcędztę Dr. HMfsd.eln na posi-edec 
n u Rady ako wnłosek mniejszość!.

P rzy  s-iitw eńcjach. przeznaczonych na celę budo 
wianu nciiwab:r.«n wniosek Dra HTiitę-ina. by w y  
tffatw schwonc;.-, w y-łacać  wyłącznie tym tnstytu 
ciorti które fa k ty c zn i lauiąwę prowadzą.

Zgłoszone przez radcę Dra Hdfsteśia znane wnT 
Pkii co do recirypniizacj'! s.nritala przekazane zostały 
do koirisr szpitalne i do załatwienia w ciągu dwóch 
miesięcy lą e z re  z iego walc ski c-m, żadni,acym zre 
>. idowian-a tu danej pirzez poprzedn i Pndę bezpo 

ś-redmią przed :pł\wetn kedereł’ i to rć-eformał-nre 
Im bez keti-k-u.rsii posady ordynatora na pd-działe che 
“ cznn baktcTiriogioziriyit; szpitala.

Pr,-siedzenia tudżetowe Rady ut;;,i,ny żydow<!S-kiei 
'■zpcczną siię prz; -pusz-czainie hez.pośredt»io po 

.;W'i ętach.

P O M Y S Ł Y  ^KO CH ANYCH  B L IŹ N IC H *.

Z L łd z i  piszą; Onegdaj w miesz.kaniu kupca 
Forstera  (W schodnia 57) odbyw ały  się Uiroczysło- 
ści zaślubin córk i gospodarza z A leksandrem  Ro- 
zenem. Podczas uczty weselnej p rzyby ł do m iesz­
kania posłaniec i w ręczy ł panu młodemu list ko le­
ktury Breitsteina, zaw iadam ia jącej o w ygran ej
75,000 złotych, jaka padła na los Rozena Urado 
\vany pan m łooy w ręczy ł posłańcow i uO złotych o- 
ra z  p rzyrzek ł przeznaczyć 1,000 zł. ha różne cele 
filan ł-op ljiie .

N aza ju trz rano Rożen udał się do kolektury 
Bred*steina, ćom aga jac sie w yp łacen ia  mu w y g ra ­
nej. Tu  nastąpiło w ie lk ie  rozczarow an ie  W łaśc i­
ciel kolektury ośw iadczył, iż  ni. los Rozena nie 
padła żadina w ygran a  i  i e  o  zaw iadom ieniu nic 
nie w ie

P on iew aż lis i pisany by ł na blankiecie firm o­
w ym  Breitsteina i opatrzony je g o  podpisem i pie­
częcią kolektury, Rożen przekazał spraw ę proku­
ratorow i.

SAM O BÓ JSTW O  CHOTJRGO N A U C Z Y C IE L .A

W  W arszaw ie  p rzy  ul Pańsk iej 53, zamieszki 
w j ł  z  matką sw ą 26-lebni D aw id  Rozendorf, nan- 
Gtaciel jeżyka  hebrajskiego, od d łuższego czasu 
eMAry na płuca W  ostatnich dniach m ówi* dom o­
wnikom , że  pragnąc skrócić sw e cierpienia, popeł­
ni sam obójstw o Onegdaj około godz 3 w  nocy 
Rozunuorf w sta ł z łóżka i w  b ie liźn ie  w yskoczył 
z  okna 2 p iętra n ulice L ek a rz  pogotow ia  stw ier j 
d z ił ogól np potłuczenie i  pęknięcie podstawy cz e- i 
S7ki. P o  p i zew iezien iu  dci szpitala R ozendorf ży- | 
d e  zakończył !

O K R U T N Y  Z B R O D N IA R Z

Z  Wilna donoszą: Latem r, ub znaleziono w  po­
bliżu Ludy poćwiartowane zwłoki mieszkanki Li

d v , Anny W asilew sk ie j Dochodzenie w  e ) spre 
w ie  stw ierdziło , że m oKlercą jest fe lczer wetery- 
r.arji W rób lew sk i, który o trzym -w a ł zp zm adą  
b liższe słosanKi W asilew ska w  najbliższej przy 
szłości m iała zostać matką i W róo lew sk i chcąc 
je j się pozbyć, podstępem w yp row ad z ił jn za m iał 
sto i tam w  okrutny sposób zam ordował. P o  do­
konaniu m orderstwa zw łok i pociął ua kilka czę­
ści i zakopat je w  różnych miejscach W rób lew sk i 
narazie nie przyznawał się do Winy, lecz Wiózac. 
ż J jego  tłumaczeniom nikt nie da je w ia iy , pc L-zął 
sym ulować obłęd. Sprawa ta już raz m iała być 
rozpatryw ana na sesji w y ja zd ow ej w  Lidze, lecz 
w  celu na leżytego rozw ian ia  w ątp liw ości co do 
IKiezylalności oskarżonego, została odroczona, (do­
p iero  ouegdai sąd ok ręgow y  w  L id z ie  p rzystąp ił 
do je j rozpoz.iawania
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Jggji pragniesz zaopatrzyć się
w  najmodniejsze i najlepsze artykuły mody 
męskiej (kapelusze, bielizna, krawaty i t. p.)

korzystaj z cen reklamowych
rsp ie sz  do znanej od przeszło 20 lat firmy
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Towarzystwo Przyjaciół Habimy 
w Krakowie

Z inicjatyw') beriińJkiago komitetu P ro  Habi.ma 
oraz organizacji kulturalno-oświatowej T a r ®  odby 
lo sie ojiegdaj w  sali s.tow. „Solidarność" zebranie 
celem założenia również i w  Krakowie T o w a rzy ­
stwa Przy jac ió ł Habimy, na wz-ói podobnych towa 
Jtrysiiw istmiieijąi-jYh w  Niemczech. W łoszech, Holan 
dlji, a ostatnio założonych w  W arszaw ie  i Lw ow ie. 
W  zebraniu w zię li udział pp. Ben Ghaim i Czerne 
ryński z :■ espM I „Hab.ir.y", panie Rosner i Brand 
statteT z berlińskiego komitetu Pro Habima oraz 
. Jthoszus Biandsłatter z palestyńskiego komitetu
Habmy.

Po zagajeniu zebrania przez p. dra Berkełhamme 
ra i referacie p Rosn-erow ej rozw.ncb- się dysku­
sja, w  której zabierali głos pp. dr. Schwarzbant. N. 
Sil bor z. w e g , d*. Hilfstein, dr Terlo  inż. Zimni erm-ann 
i In., poczem ledncgłosmie uchwalono powołać do 
życ.a T ow arzys tw o  P rzy jac ió ł Habimy w  Krako 
wóe i w  tym ce.u w ybrano przygotow aw czy  komitet 
organizacyjny v  osobach pp. dra Siisskindr dra 
Berkeihammera i dta Błatoberga.

Kom itet p rzygotow aw czy  z-wołnie zebranie kon 
słytumijące przyjaciół Habimy na dziś. czwartek, 
godz. 8 w :ecz. w  lukalai stów. „So l dam eść" (Zielo 
na 10 II. p )  j zaprasza na n.e wszystkich s y nipa ty 
ków  Habimy, także i tych, którzy wskutek prze 
oczernia nie otrzym a lii zaproszenia.

Dalsze oszczędności na koleiach
O graniczenie bezpłatnych b ile tów  Kolejow ych  dla 

instyrucyj spoleeznyeh

W  dalszym  ciągu zarządzeń oszczędnościowych, 
m inister komunikacji poddał rew iz ji rów n ież 
spraw ę udzielania bezpłatnych b iletów  k o le jo ­
wych dla instytucyj społecznych, dobroczynnych 
itd., aczkolw iek  instytucje te skądinąd zasługują 
na poparcie Ze względu na konieczność przepro­
wadzen ia jaknajdalej idących oszczędności na ko- 
łejacn. bezpłatne b ilety  dla tego rodzaju instytu­
c y j będą wydatn ie ograniczone

Walka z opóźnieniami 
p o c i ą g ó w

P rzed  6 m iesiącam i m inister komunikacji w y ­
da ł szereg  zarządzeń, zm ierzających do zapobieże­
nia chronicznym opó/nie.nion pociągów  Yvów 
czas procent opóźnień 120 najważn iejszych pocią­
g ó w  pospiesznych i osobowych w ynosił od 7 do 
20. Obecnie po wydaniu zarządzeń cpóźniei ia nie 
przekracza ją  1 proc

Urzędy skarbowe wobec prze­
pisów sanitarnych

W iększe  sklepy gastronomiczne Dosiadają kasje 
róiw i kasjerk i. W  ten sposób osoba, dotykająca 
rękom a tow aru , nie dotyka pieniędzy. Otóż sw ego 
czasu dzięk i zarządzeniom  b. m inistra Składkow- 
bkiego poszczególn i drobni handlarze dla p ro w " 
dzerua sw ego  przedsięb iorstw a według zasad h i­
g ien y  um ieszczali p rzy  kasach członków  rodziny, 
•.oddzielając w  ten sposób dotykan ie tow aru  od do 
tykania pieniędzy. O kazało się jednak że tak ie 
bardzo pożyteczne posunięcia nie zn a lazły  zrozu- 
nueLna u w ład zy  s ik rbow ej O rgan izacje drobno- 
kupieokie zw ró c iły  się do w ładz sanitarnych 
w skazu jąc na to, że w  całym szeregu m iejscow o­
ści lu stra torzy  skarbow i i  naczelnicy U rzędów  
o ile k toko lw iek  z drobnych kupców urządzał od- 
d z ieL ią  kasę, uw aża li to  za p rze jaw  polepszenia 
się interesów i w ym ie rz , l i  w yż  szy podatek. \ 'zgl. 
zm uszali do wykupienia św iadectw a przem ysłow e 
go w yższe j każegorji. Podobno w ładze  janLtarnc

w  tej sp raw ie zg łoszą  interw encję do w ładzy skar 
bow ej cełem spow odow an ia odpow iedn iego za rzą ­
dzenia, abv naczelnicy U rzędów  Skarbo’wych nie 
p rzeszkadzali drobnym  kupcom w  prowadzeniu h i­
g ien iczn ie p rzedsięb iorstw  (A ka ).

Dwa śmiertelne wypadki 
sam o sh o d c  wis

I xr n  a  7 b n i .  • k a ł  o  p S w L  l x> '1 e n d o r  i i K i g e n f e ł d  z  
B a l t e ń S a .  p < y .v . N ' o \ r y  T a r g  i c c i i i l  s w » \ i t » in  . P i z c v  
sieb c:‘ prowadzi.nem a-u-tem ust-tiY  eu.i w U)\|ąr/.\ 
stwic irspek io.a skarb cm eg o SżafrWcsc. z Nowego 
Targu i sv ego pomccin.ka Aiii-orzcja Cho-nuczak*-. 
(lat 54) z balsztyna drogą prywatiną. wiodącą P(1 
nad przepaścią od swego zanukai w Falsztynie do 
drngi w ojew ódzkiej w  Kapuśniicy ad Niedzica. VV 
pewnym momencie samochód z nieustalonej naraz,c 
pir-zycziny skeczyI się w  przepaść wslou■ ek czego po 
niocmćk Andrzej Chorrticzak poniósł śmierć tu  miej 
scu, zaś Jurgen-fekl i Szu-sku clownal: tylko lekk.cli 
obrażeń ciała. Dochodzenia w tokuu

Dnia 6 hm. ekolo godz. 14 Maciej Roznius rojnik 
■i wiaściisiel auta z Ra cisz/echowej pow. żyw ieck ie ­
go jechał na przejażdżkę w  tow arzystw ie żony i 
pięciu, osób krew my ch dregą wojewódzką w  kiemn 
kiu Milówki W  pewnym momemoie pękła nagle ra.T 
tylnego koła wsikicrtek czego samo-clwki w yw róci! 
jrtę. Jadący w aucie Jan Biela Gaf 21) z Radziecko 
wej wyrzucony z auta uderzył lewa częścią g łow y 
w  przydrożne drzewo, doznając pęknięcia czaszki. 
Odrv.'.ieiziony do szpitala powszechnego w  Żywcu 
z.nart w  dniu następnym. Ponadto lekkich obrażeń 
doznali w  czasie wypadku żona Roztmisa Ma.rja i 
jego krewny Józef Rozmus. W inę wypadku pomo-si 
właściciel auta, który w iedzia ł że kolo jest słabe, 
a mm o tio obciążył auto nieprzepisową i  ośca a 
osób.

f Z r B K I I  R4 V N (
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Piega bandytyzmu
Omegdaj ó k fłc  godziny 21.45 na dirodize między 

Chełmkiem a Hi.bia.iRm pow chrzanowskiego napa 
dto dwóch oscliimków na Andrzeja Charata (lat 27) 
właściciela w yrobów  cementowych z Libiąża. Je 
den ze sprawców w ystrzelił na postrach z -ew o  
weru, drugi zaś uderzywszy napadniętego lępem na 
rzędzic-in po gtowłe przewTÓcił go na ziemię i w  
trakcie szamotania zrabował mu kw-ote 610 ii.. po 
czem obaj bandyci zbiegł: w  las przydrożny. D o­
chodzenia w teku.

Dnia 8 hm. zawiadom ił policję Leopold Planeta 
(lat 21) z Czernichowem, pow. krakowskiego. że 
dmą 6 bm. o godz. 13, gdy wracał z robo.y z Krze 
s z-o-wic, został napadnięty w  lenie w  Przegin i Na

i udowej przez dwóch sprawców, którzy zadali 
mu 3 kłute runy nożem w  lewe rarrrę w  okolicę 
obojczyka i zrabowali mu 150 zł. Dochodzenia w 
toku.

Samobó:sfw& 70-letniej stsrusski
W e vvtorek w ieczór rzuciła się z IH -go  piętra 

na podw órze domu przy ul M iodow ej 1. 32 w  ce­
lu sam obójczym  Hana W ohlhendler (la t 70) w do­
wa zam ieszkała tamże i poniosła śm ierć na m iej­
scu. Pow odem  sam obójstwa był rozstró j nerw o­
wy. Z w łok i denatki po dokonaniu oględzin przez 
lekarza obw odow ego  p rzew iez ion o  do zakładu 
m edycyny sądowej

—  N O C N Y  D Y Ż U  R A P T E K . Dziś w  no~v 
z czwartku na piątek mają dyżur apteki-. P.ynek 
A — B 45, ul Łobzow ska 6, G rzegórzecka 9, D ługa 
4, K rakow ska 19 i w  Podgórzu  B rodzińsk iego 1.

— M ACH Z A  D ARM O  Jak corocznie, rozdzie li 
rów n ież i w  bieżącym  roku firm a Józef L a x  i 
syn kilka tysięcy k ilog ra m ów  mac wrszystkim  zgla 
szającym  się w  biurze te jże firm y przy ul. Z w ie ­
rzyn ieck iej 6 w  dniach 10 i 11 bm. w  godzinach 
m iędzy 10— 12 przedpoł. oraz 4 —6 popoł. N a leży  
okazać jedyn ie kartę meldunkową.

— W  S P R A W IE  S Z K O Ł Y  R ZE M IO S Ł  K raków  
ska Izba Rżernieślnicz-i komunikuje nam, że dnia 
12 bm. o godz 16-tej w ieczór odbędzie się w  loka­
lu Izby  przy uł. św  Anny 9. I p konferencja w  
spraw ie budowanej w  Podgórzu  szkeły rzem iosł.

— K O N K U R S  W Y S T A W  S K L E P O W Y C H  Jak 
już donieśliśm y, dyrekcja Muzeum Przem ysłow e­
go  łączn ie ze stow arzyszen iam i kupieckiem i i Izbą 
Handlowo- Przem ysłow ą ogłasza konkurs w y ­
sław  sklepowych w  czasie od 1 maja do 15 c ze rw ­
ca br W ys ta w y  będą oceniane przez -om isje od­
pow iednie poszczególnym  branżom, a w ięc: sd-o- 
żywczą. te.ks+ylną, konfekoyjno- galanteryjną • i 
działu* różnego. Szczegółow e wa-unki konkursu 
otrzym ać można w  dyrekcji Muzeum P rzem ysło ­
w ego  'Sm oleńska 9), gdzie rów n ież przyjm uje się 
zgłoszen ia  firm  do dnia 15 kw ietn ie br. w łącznie.

—  U Ł A T W IE N IA  K U R A C Y J N E  D L A  IN W A ­
L ID Ó W  W O JE N N YC H . O gólnopaństw ow y Z w ią ­
zek K as Chorych postanow ił w nadchodzącym se­
zonie Kuracyjnym uprzystępnić inw alidom  w o jen ­

nym lei zenie zd ro jow e i k l im atyczne  1-uw-ilidzi, 
których stan zd r o w ia  w y m a g a  Kuracji  w  Ciecho­
cinku, Busku lub Jastrzębiu- Zdroju, sviurii k iero­
w ać podania do Ogólno państw ow ego Związku 
Kas Chorych za pośrednictwem  refera tów  inw a­
lidzkich przy starostwach,

—  S T R Z E Ż E N IE  K A S  o K A Ł u O  W YCH . Na za­
sadzie porozum ienia z m iinsierslw em  skarbu, mi­
nisterstwo sp raw  wewnętrznych zarządziło  zn ie­
sienie stałych posterunków policyjnych, zarów no 
dziennych, jak i nocnych, wystaw ianych dotych­
czas przy kasach skarbowych Strzeżen ie kas skar 
bcw ych będzie odtąd dokonyw ane przez cdpow ie- 
d c io  uzbrojonych niższych fiunkcjonarjuszów skar 
bcwych. Udzie lan ie oeh-ony policyjnej kasom 
skarbow ym  m oże być obecnie zarządzane ty lko W 
wypadkach w y ją tkow ych  i na czas ściśle określo­

ny
—  SPED  I  C E N Y  K O N I na ostatnim targu W 

K ra k o w ie  przy ul. Zab łocie b y ły  następujące-. Spę 
dzono ogółem  166 koni. P łacono za konie pojazdo­
w e od 400 do 850 zł, za komie pociągow e lekkie 
oq 300 do 700 zł, za konie rzeźne oa 100 do 20G 
zł. Ze spędzonych sprzedano: na w y w ó z  za g ra ­
nicę kra ju  8 sztuk, na rzeź m iejscow ą 10 sztu*. 
Ceny utrzym ary się ne poziom ic zeszłego t godmia

—  D Z IE C IO B Ó JC Z YN I. M arja  R ogow ska  (la t  
27) z Hurty K rępsk iej pow. jas ie lsk iego  porodzili, 
w  dniu 19 ub m nieślubne dziecko p łci me skigf, 
k tóre następnie U.diusiła, a zw ło k i zai.iosfp u. 
cm entarz w  Krercpnej i  tam je  p og*«eU łła . Zbro­
dnia u jawniona została pi zez policję w  u u  4 
bm. R ogow ska  został? przytrzym ana i  oddam  4 °  
d yspozyc ji w ład z  sądowych.

—  P O R Z U C O N Y  C H Ł O P C Z Y K  Wczoraj okoto 
godz. 4‘30 rano znaleziono porzuconego na p lan­
tach pod drzew em  obok restauracji ^akopau r** 
chłopca, liczącego oko ło  2 -art, owmiętego w oouatr 
ki i koc. Chłopca oddano óo miejskiego Ziooka, 
zaś za matka w drożono poszukiwania.

—  W Ł A M A N IE  N A  U L . B J A > Z O W P k  U bgcr 
M ajer zam przy uł Brzozowe 17 zgro iił «to nou, 
ej i, że dnia 8 bm. o godz 19‘30 dostali się m em a­
ili spraw cy do jego m ieszkam i, przy pomocy w y ­
trycha i skradli bizurterję wartości osoło 5.0UD i -  
Dociiiodzenila w  toku.

—  „PO SEZO NO W A** K R A D Z d E ń  Horowśu: Lo­
la, kupcowa zam. p rzy  ul. DietLowukie', 1. 36 do­
niosła do polic ji, eż dnia 8 bm. około godz. łM af 
skradziono je j z niezamknięt ige p rzeópoko ja  tatro 
dam skie se lsk inow e w a-tośc i 1,000 U.

— „S P E C J A L IS T A "  OD P IE R Ś C IO N K Ó W . P łoń  
ka K az im ie rz  (la t 36) bez za jęcia  zam. p rzy  uŁ 
P iekarsk ie j 4, p rzytrzym any zosia? za oszustwo 
przez sprzedawanie bezw artośc iow ych  pierścion­
ków  za złote.

—  B A L  S U K N A . Diamand Edu-und zam. przy  
ul W o ln ica  1. 5 zg łos i) do polic ji, że onagea* •  
godz. 16-tej skradziono ma z w ozu  na ul. K ra k o w ­
skiej bal sukna, w artości 400 zł.

—  A R E S Z T O W A N IA . P iszczek  Stanisław  (la t 
21) bez zajęcia zam, przy ul. Benedykta 15, p rzy­
trzym any został pod zarzutem  kradzieży  1 skrzyn­
ki z p ióram i do pisania, w artośc i 328 zJ —  K u l­
czycki Jan (la t 20) ślusarz zam. przy  uł Barski sj 
27. aresztow any został za kradzież płaszcza, w a r ­
tości 150 zł na szkodę N a ta lji Aoaniczykównęj, 
zum w  Chrzanowie.

Z M A R L I-  Chana W ohihandler 1. 73.

fiii! HE unif m te : H flłi S S i t Ł f
W iatk i * y b 6t C e ny  n lskn ,

DAMSKIE, MESłtiL DZIECKCE wi wszystkim
W, B R O I  Y Kralów Floriańska A r

— PRZEZO RNA G O SPO D YNI używa do pieczywa
w yłączcie proszku Dra Oeckera. kaóry daje gwa- 
raiiicję. że rud jej uwV;eńczo'iiy zosiani-e po-myślnym 
rezultatem 1310x

ZAPAR C IE . Wszysdk-ic środki rozwalu.a-jące cie­
szą się zawsze szybko przemijającą wzłętościR, 
wbrew wszelkim zapewnieniom  czynionym w  lic®- 
nyeh ogłoszeniach i krzykliwych rełcl?riiach:. Jedy­
nie tylko C aSC A R IN E  LEPR*NCE zyskała sobie od 
szeregu lat trwałe uznanie, jako środek a e z fw o ­
dny, dzięki swojemu świetne mu działaniu na pni- 
czo ly  dróg trawietuiych, Sprzecac w e  wssysdsłch 
aptekach. i ł b z



Sir Id. „N O W Y  D ZIENNiK4 piątek 11. IV. 1*30 Nr. 96

Tajemnica śmierci królowej Zaoditu
Krwawy dramat rozegrał sie o tron abis^ńsKi

Z Abisynii, stanowiącej dziś zaledwie cząstecz 
kć.coteś! go ongi państwa Etiopii przy i  aa la- 
kon'c/.i’ i  w.a 'a •i>ć c śmierci krOtówej Z.«j- 
« iu. najmłodsze; ■ najukochańszej córki Negu­
sa. \b.synj . Menekka, spadkobierczyń wspa­
nialej korony legendarnej królowej Saby

Za tą wiadomością, kryją sę  wszakże poważ 
ne wydarzona, których echo odbiło s:ę niedaw 
no "w- skardze, złożonej przed Ligą Narodów, 
przez byłego lekarza nadwornego Harebedia- 
na oskarżającego dzisiejszego regenta Abisy- 
nj?, Raś Tafari, o zmuszanie go do otrucią kró­
lowej. W  skardze Harabearana szczegółowo 
zostały wymienione okoliczności, towarzyszące 
nie ubłagane; walce Ras Talar: o tron Menelika, 
dziedziczony, przez jego córkę.
..Jakkolw.ęk fantastyczne wydawały się oskar 

żarna byłego lekarza nadwornego, malującego 
psawdziw^ wschodnie zwyczaje walki o tron, 
obecne oświetlenie wypadków, towarzyszących 
śmierci królowej Zaoditu przyczyni s ę zapew 
ne ,do rozjaśnienia całej tajemniczej i krwawej 
hiniorn.

Z  Atld s - Abeby nadchodzą oto znacznie spó 
zpione wiadomości, donoszące c krwawych 
watkach, jake. stoczył dotychczasowy regent 
i następca ironu ab syoskiego, Ras Tafari, z mę 
źałn k>rókrwid Zaoditu, Ras Gugsa Olie. Z jed­
nej j z d rug'ej strony waiczy*y ze soba zbroj­
ne oddziały wiernych pretendentowi i królowej 
WOjsk, kfólowa zaś Zaoditu, uwięziona w pa- 
IWCu w Addis-Abebie, z niepokojem wyczekiwa 
ta .eaultatu zaciętych walk. Ras Tafari zwyclę

żyl. Mąż królowej poległ w walce. Addis-Abe- 
ba wraz z paiacem zostały zdobyte, a królowa 
zmarła jakoby z powodu... zapalenia płuc. 
Ras Tafari ogłosił się wreszcie władcą niepo- 
dz clnym Abisynji.

W  ten sposób zakończony został okres dłu­
gotrwałej walki o tron Ab'synji. której poszczę 
gólne etapy datują się od chwili śmierci wiel­
kiego Negusa Menelika. Już wówczas dziedzi­
czka tronu. ks. Zaoditu, została porwana i uwię 
zioną w Adds-Abcb.e. Śmierć Negusa Meneli­
ka trzymana była w przeciągu irzech lat w  naj­
większej tajemnicy przed całym krajem, a isto 
tna władza przeszła w  rece ks, Tafari, jednego 
z przywódców wojowniczego plemienia etiop­
skiego.

Dooiero 16 września 1916 r., w dzień święta 
religijnego Mesealn, udało sę  ks. Zaoditu zgło 
sić swe prawa do tronu. Piętnaście lat trwało 
nominalne panowanie królowej, otoczonej Jed­
nak mnóstwem niebezpieczeństw ze strony re­
genta Ras Tafari.

Ostatnie wiadomości donoszą, iż „w Abisy­
nii panuje spo'kor\ iż tron oosadzony został 
przez regenta —  za temi jednak oficjalnemi 
wiadomościami kryje sie tajemnica śmierci kró 
lowej. ostatmei córki Menelika, aziedz czki ko 
rony królowej Saby.

Może obecr:e owa niezwykła skarga, wnie­
siona do Ligi Narodów na wystęene knowania 
Ras Tafari, pozwoli na wyjaśnienie krwawego 
dramatu, który rozegrał się o tron Etjopji.

mt
1. maja otwarcie międzpar. banku.

reparacyjoego
. -0 e r 1 i n, 9. 4  PAT. Donoszą z Paryża. W  

wyi.iv u rozmów prowadzonycn między prezy­
dentami banków emisyjnych, wchodzących w  
ak'ni przyszłego banku dla wypłat międzyna­
rodowych, pastawono, iz pożyczka międzyna­
rodowa w  wysokości 300 mili. dolarów, odda- 
■m będzie do subskrypcji w ostatnich dniach 
m&Ja or. Między 20 a 30 kwtetaia br. państwa 
Łerąo udz&i w tworzeniu banku dla wypht

>'<■ iii m ■- " » Ł g |

międzynarodowych wezwane zostaną do wpła­
cenia przypadających na nie udziałów na rzecz 
kapitału zakładowego. Otwarcie banku dla wy­
płat międzynarodowych nastąpi na uroczystem 
posiedzeniu dyrektorów banku, zapowiedzianem 
na dzeń 1 maja, poczem banki krajów, zainte­
resowanych w emisji, zaproszene będą na 
konferencję.

Y 'P r*K  FAT. W p ro ce fie  b. posła Tuki
i towaiizysiy. odbywającym się w  drogiej im 
afianctfi przed ał w  iizoraj-• sam oskarżony, 
locótfy w  mowie swojej wskazywał na to, że 
ate poyeiiriił żadnych przestępstw, zarzucanych 
trt.i i ^Wierdził. ż-e uważa się za niewinnego.

Dziś wieczorem wydany wyrok potwierdza 
orzeczenie pierwszej instancji, skazujące po 
sła Tukę na 15 lat więzienia, drugiego oskanżo 
nego SnaczkyAgo na lat 5 zaś imiev briMające 
trzeciego oskarżonego Macna.

„Falkę" p ried sadem
Epilog awanturniczej wyprawy do Vei?e*weli

H a m b u r g .  9. 4. PAT. Dz>iś rozpoczął się tu 
sensacyjny pioces w sprawie nieudltej wyprą 
w y  garstki rebeliantów Ycnezuelańsk cli i nie­
mieckich awanirrimiików na okręcie „Falke“, 
przedsięwziętej. celem wywołania przewrotu 
w  Yenezuek. Obaj właściciele hambarskiej li­
nii okrętowej Prenzku i Ska, której własność ą 
był okręt oraz kapitan statku Zipplt są oskar 
żeni o wyekwipowanie ekspedycji oraz zimu 
szamie siła i podstępem obywateli mierrieck!cl:

do zagrar-cznej służby wojskowej oraz pracy 
na okręcę. Ponadto oskarżony jest niejaki Zu- 
zal, b. policjant hainburski c zakup brom w  ce 
lu wyposażenia wyprawy. Należy dodać, że 
podstępem wzięto na statek „Talke“ czterech 
obywateli p< 'skich. Proces ten bud: i  w  Wam 
burgu wielkie zainteresowanie ze względu na 
awanturn cize przygotowanie całej wyprawi 
oraz fakit rozpatrywanie sprawy nieznanej d' 
tychczas w  sadownictwie n^errieckiem

Włosy kelnerek stosownie 
do koloru fapet

Pewien włość oiel kawiarń.; w Nowym Jorku 
wpadif na pomysł zatrudniania tyl to' kelnerek 
ruoo-wtosych, ponieważ wkal jego został na 
ceerwono wyiapetowany. Goścom więc poda 
je kawę, herbatę i alkohol we filiżankach 55 
czerwo-mw łosych kelnerek. Nowemu Jorkowi 
to się miezwykie podobało, a pomys! kawiarza 
znalazł wnet i a śladowe ów. Oto właściciel ne 
tnieckiiej piwiarni udzielił dymisji swojej służ

bie dam>Hcj. a na jej miejsce zaangażował 
dzewczęia, przypominające, typ niemieckiej 
Grety. Są to dziewczęta, które mc ia gęste, dlii 
gie, jasne warkocze i policzki czerwone jak ia 
bluszka. 1 właściciel piwiarń, jest zachwycony, 
bo goście poć wpływem tych warkoczy i oze- 
wonych twarzyczek konsumują wid« cznie w  ę 
cej cienkiego, amerykańską prohibicją dozwolo 
nego piwa. „Hi)S0pańska“ restauracja idąc za 
przykładem zaangażowała kełnerki o czarnych 
włosach i jeszcze czarniejszych oczach. Teraz 
wiec każdy w  Nowym Jorku może sobie do-

Wyrok na Tukę zatwierdzony

Drugi m G n iiiii aresztowani
D e l h i .  9. 4. PAT. Policja aresztowała. 25 

osób, które dopuściły się nielegalnego wjrtwa 
izania sok. Wśród aresztowanych dzisiaj o- 
sób znajduje tię syn GandTiego D awidas, Naii- 
ży zaznaczyć, że jest to już drugi syn Manatmj i 
którego władze angielskie uwięziły.

N o u i prezydent (Łotwy
R y g a .  9, 4, PAT. Sejm łotewski w  uda  dzf1 

siejszym wybrał prezydentem państwa k w a *  
sisa (związek ziemiański), w i ceprzewodaiCŁ* 
cego sejmu-

Wyrok i* sosnowieckim procesu 
komunistycznym

S o s n o w i e c ,  9. 4. Dziś zakończy! a ę  tin 
taj trzydniowy proces przeciwko studentowi 
uniw. warszawskiego ScLwarzmannowi i jego 
ośmiu towarzyszom, oskarżonym o agitację k »  
mumstyczną | działalność wywrotową na terę 
nie Zagłębia Tuibiowskiego. Sąd wydał wyrok 
skazujący Schwarzmanna i PraysucKiego każ-: 
dego na p'ęc lat c ęzkiego więzienia z pozbawię 
niem parw obywatelskich, oskarżonego W rzo­
ska na 4 lata ciężkiego więzienia. Winiarskiego 
i Targosza na 2 +ata c ężkiego więzienia. Czte-* 
rech pozostałych oskarżonych sąd uwolnił.

Krwawe za ście na pogranicza 
polsko-sowieckiem

W i l n o .  9. 4. PAT. Z Mołodeczina donoszą, 
że w  odległości 30 metrów od granicy po stro 
nie sowieckiej,' naprzeciw zaśc anka Wołkow- 
azezyzna został postrzelony przez sowieckie 
go srtrażmka jakiś mężczyzma w  eyv'ilnem u 
braniu, usiłujący przekroczyć granicę z Rosji 
sowieckiej do Polsfo . Rannego odciągnął nastę 
pnie strażnik sowiecki w głąb terytorium so 
wieCKiego o 10G metrów, gdzie ranny zmarł.

Katastrofalny wybuch w fabryce 
?ivowsk’ê

L w ó w  9. 4. PAT. Dziś ra.no w fabryce to­
warzystwa budowy maszyn młyńskich, mie­
szczącej się przy uTL Janowskiej wr czaS'ie spa 
jania rur żebzuych aparaiem tlenowym nastą 
pił wybuch zb oriióka z tlenem, wskutek czego 
4 robotników edniosłe rany, w tern jeden cięż 
kie tak, ż< życiu jego zagraża poważne nieoez 
pieczeństwo

Zbro n a wy^rvta po 9 latach
T o r u ń ,  9 4. Pohcja grudziądzka wpadła 

na trop niezwykłego morderstwa, dokonanego 
przed 9 laty na rolniku Janie Lewandowskim. 
W  roku 1921 don osia policji żona Lewandow­
skiego, że mąż jej udawszy się do Mławy, zni­
kną! bez śladu. Obecnie policja otrzymała ppu 
fną wiadomość,, że Lewandowskiego zamordo­
wała żona. Mrderczyiu przyznała się do popeł­
nionej zbrodni, twierdząc, że Lewadówski gro­
ził jej wraz z 6-giem dzieci śmiercią. Lewando 
wsKa została aresztowana.

Francia nie godzi się na zasadę 
parytetu z Wiochami

L o n d y n ,  9. 4. PAT. Korespondent Agencji 
Havasa donosi: Dziś rano mimSier Dumeshil ' 
pierwszy lord admiralicji angielskiej Aleksan­
der odbyh' dłuższą dyskusję w sprawie potrzeb 
Francji i Włoch w dziedzinie floty. Nie ulega 
wątpliwości, że flota francuska musi odpowia­
dać wryższym wymogom cbrcmy narodowej niż. 
włoska. Chodzi bowiem w tym wypadku me- 
tylko o Morze Śródziemne, lecz o wszystkie 
kolcnje francuskie. Wobec tego delegacja fian- 
cuska nie może przyjąć zasady parytetu i do­
maga się bezwarunkowo utrzymania określonej 
urzędowe różnicy 240,000 tonr, która jest ko­
nieczna ze względu na potrzeby Francji poza 
granicami Morza Śródziemnego. Francla była­
by gotowa zawrzeć z Włochami ukłaó w  spta- 
wie budowy okrętów na nrze< Jgg lat pięciu.

wolnie dobiać loka1, odpowiadający nra tak 
kolorem *:>tapetowania jak 1 w łosów podają-, 
cycfc do stołu ketołerek-^
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B. dyktator grecki Paugalos skazany
Da 2 i pół roku więzienia

W ie d e ń .  9. 4- PAT. Dz e^uiki wiedeńskie 
doooseą z  Aien: Wczoraj po-poiu-diriti zapadł
wyrok sądu wyjątkowego przeciwko byłemu 
dyktatorowi gen. Pangalosowi i jego ministro 
w* spraw wewnętrznych Bogopub-sowi. Obaj 
oskarżeni zasądzeni zostali na dwa i pół roku

wiezienia i na 5 lat utraty praw obywatel­
skich z powodu nadużycia władzy urzędowej.
Pangalosowi zaliczony będzie areszt śledczy- 
który trwał r b a  lala. Wytoczono jeszcze prze 
ciwko rnenm szeieg oskarżeń z powodu nad 
użycia wgj-adzr urzęckrwej.

Nowa podróż „2 eppeiina" do Ameryki
Ile koszruie lacfousnle na lotnisku w Latehurst?

B e r l i n .  9. 4. PAT. W  maju sterowiec „Zep 
pełSnu wjoec: w  podróż do Ameryki W  zwdąz 
ku z  tom mieozy zakładami zeppelinowskiemi 
w e  Friedrichsuafen a Urzędem Marynarki anie 
rykańskiej zawarta została umowa ustanawia 
jąca koszty lądowań i-a i pobytu sterowca 
,,Hr- Zeppelin" na lo-masku w  Lake Hurst.

W  umowie tej zakłady zeppel nowskie zobo 
wiązują saę zapracdć Urzędowi Marynarki za

przy got-o w-a ni s do lądowania sterowca 3.000 
dolarów, za zużycie masztów na lotnisku po 
2.000 dok za dobę, za jeden dz,eń opóźnienia 
zakłady zepr-elimowskie płacą po 1.000 dola­
rów. Pozatem zobowdązuJą się spłacić koszt 
transportu załogi amerykańskiej, zajętej przy 
lądowaniu, oraz pokryć ewentualne szkody, wy 
wołane przez lądowanie.

Audiencje na Zamku
W a r s z a w a .  9 4. PAT- P. Prezydent Rz,płi 

tej przyjął dzisiaj rano na audiiercji wojewo­
dę lubelskiego Remiszewskiego. W  godzinach 
Popołudniowych Prezesa Banku Gospodarstwa 
Krajowego gen. Góreckiego.

W a r s z a w a ,  9. 4. PAT. P. Prezydent Rze­
czypospolitej podczas audiencji, jakiej udzielił 
wczoraj ministrowi pelnomocremu i posłowi 
nadzwyczajnemu Austrii Postowi, zgodził się 
objąć protektorat nad wystawą sztuki austrjac 
kiej, której otwarcie nastąpi w Warszawie w 
dniu 10. maja br.

Konferencje prenrera Sławka
W a r s z a w a ,  9. 4. PAT. Prezes Rady Mini­

strów Stawek przyjął dzisiaj przedpołudniem 
prezydenta miasta Warszawy inż. Stomnskiego 
i prezesa Rady Miejskiej Jaworowskiego, zko- 
le prof. Mazurkiewicza, u następnie prezesa L 
O. P. P. Ebrharda, o godz. 12-tej ministra W . 
R. i O. P. Czerwińskiego, a następnie ministra 
komunikacji inż. Kiihna,

Pułk Koc (i  zesłał być redak­
torem „Gazety PolskiejM

(Telefonem  od naszego korespondenta!

W a r s z a w a ,  9. 4. S:n. Z dniem dzisiejszym 
Pułk. Koc przestał być redaktorem naczelnym 
„G azety Polskiej*. O przyczynach ustąp:enia 
Pułk. Koca krąż.ą najrozmaitsze pogłoski. Na­
stępca jego będzie prawdopodobnie b. premier 
Kazimierz Switalski.

Czuta wymiana deeesz 
Schc ber-Brttnmg

W i e d e ń ,  9. 4. PAT. Z okazji zmiany rządu 
w Niemczech, nastąpiła wymiana depesz mię­
dzy kanclenrem Rzeszy drem brunnngem a kan 
clerzem austrjackim drem Schoberem. Kan­
clerz Bruning zaznaczył ponownie imieniem 
nowego rządu Rzeszy, jak serdecznie i niero­
zerwalnie czuje się naród niemiecki złączony 
ze swoimi braćmi w Austrii. Na depesza kanele 
rza Briininga odpowiedział kanclerz Schober 
następująco: Za Pańskie przyjazne pozdrowie- 
n'e i za stwierdzenie nierozerwalnej i serdecz­
nej łączności narodu niemieckiego Rzeszy i Au­
strii dziękuję szczerze Panu Czcigodny Panie 
Kanclerzu Rzeszy.

Tajna drukarnia komunistyczna 
wykryta w Berlinie

1 e r l i n ,  9. 4 PAT. W  związku z onegdaJ- 
Szem aresztowaniem anarchisty Friedricha po­
licją berlińska wykryła wczoraj nowa. tajną 
utokcrnię komunistyczną, zaopatrzoną w wielki 
skJad nielegalnej literatury komunistycznej, 
•jest to czwarta zkolei drukarnia komunistyczna 
Jrt6rą policja w  ostatnich czasach wykryła w 
^rkflłe. Oczekiwane są dalsze aresztowania.

Pani Hsnau na wolności
P a r y ż .  9. 4. PAT. Wczoraj o godz. 8-mel 

wieczór opuściła pani Hanau więzienie, przed , 
którem zebrało się okłoo 500 osób. Dało się sły 
szeć kilka wrogich okrzyków.

Zuchwały nupad bandycki 
na oocinu

S y d n e y ,  SL 4. PAT. W  okolicach Mudgee 
bandyci napadli na pociąg pocztowy i Po stero 
ryzowarżu eskorty zrabowali kasę, zawierającą 
4 tysiące funtów szterlingów w banknotach i 
600 funtów w srebrze, poczem wyskoczyli przy 
zmniejszeniu szybkości biegu pociągu. Zarzą­
dzony pościg nie dał żadnego rezultatu.

Jak popełnia się w Atenach 
samłbćstwc?

A t e n y ,  9. 4. FAT.  B. oficer armii greckie] 
popełnił samobójstwo rzucaioc się na dół z 
Akropolu. Spadł on na dach niewielkiego dom- 
ku, którego dach zawalił się pod cężarem spa­
dającego, raniąc zamieszkałą w domu starą ko­
bietę.

Wybuch bomby na torpedowcu 
angielskim

H o n g k o i  k. 9. 4. PAT. Według dodatko­
wych doudesioń o wybuchu na torpedowcu an 
gielskitn ..Pepoy", w  chwiti. gdy statek znajdo 
wał się na n orzu. nastąpiła eksplozja bomby, 
używanej przeciwko łodziom podwodnym, za 
bijając jednego podoficera i trzech marynarzy- 
raniąc 2 marynarzy ciężko, a jednego lżej. Tor 
pedowiec doznał lekkich uszkodzeń

Po* oHowi* ratunkowe dla hydropisinów
R z y m ,  9. 4. PAT  Ministerstwo komunika­

cji zorganizowało pogotowie ratunkowe dla hy 
droplanów zmuszonych do opuszczan.a się na 
powierzchnię morza. Całe wybrzeże półwyspu 
apenińskiego zostało podzielone na strefy, posia 
dające radiostacje, oraz punkty postojów, nad 
któremi władzę zwierzchniczą obeJmą of.cero- 
wie marynarki.

K O M U N IK A T Y
— „AGONJA MIŁOŚCI I RODZINY W  SOWIE­

TACH" Red. Dr Kanler wygtosi na ten interesują 
cy temat odczyt dziś, w czwartek, o godz. 7 wie cza 
rem w Zjednoczeniu kobiet żydowskich (Rynek Oł.
1. 29 I. d.).

  KOLO ŻYD. PRAC. UMYSŁ. „AWODAH" u-
ruchomdło w nowym  loka.lu przy ul. Starowiślnej
I. 68. III. p czytelnię bogato zaopatrzoną. Lokal 
otw arty codziennie od godz. 7— 9.30 wlecz, w s-obo 
ty. niedziele i święta od 4— 9.30.

—  „JE H U D A". Dzuś, w e czwartek, o go-Jz. 8 po 
siedzenie Komitetu Jubileuszowego Pań : Panów.

— ŻYD. AKAD KOŁO MIŁOŚNIKÓW KRAJO 
ZNAW STW A urządza w  dniach 24— 27 bm. w ycie . 
czke do Lw ow a i Borysław ia. Informacje i zgłoszą 1 
nia na dyżurach Kola w e wtorki i czwartki w  go­
dzinach 7— 8, w lokalu Kota. ud. Lubicz 3 II. p. 
Tam że przyjmuje sic zgłoszenia r.a w ycieczkę do 
Wieliczki, które odfcedaa* »ię  dnia 22 bm.

Z  G IE Ł D Y
Giełda krakowska

Kraków. 9. 4. Akcie utrzymane. DoiW bez zmia­
ny.

Akcie przem ysłowe: Elektrownia
Papiery procentowe: 5 proc. Prem. Pot. dolaro­

wa żt>.
Zd-b ranie rd-kic.ue zam ączy ło  t-ndencje na ogól 

utrzymana. '.uch ograniczony do m/no-nura. W  dro 
hnych Slościoch dokonano iransakcyj !edyu;e E le­
ktrownią po kursie ustalonym. Z p-pierów  procenta 
wych 5 proc. P iem . Poż. dolarowa zw yżkow e przy 
większem  zapotrzebowaniu i stosorkowo malei Sk>- 
śoi zaofiarowanego towaru. Usposobienie ospale.

Na przedgieklziu zuipeiny brak zainteresowanie. 
• * .*

W aluty ; dew izy ofiojr.kite bez ruchu.
Na rynku walutowym  w  obrotach prywatnych 

i międeybankow yoh nas-tirój dda dolara gotów kow e­
go mocniejszy. Popyt silniejszy. W  Krakow ie doła f 
gotów kow y 8.89— 8.90. Czeki bankowo S.90 i pół do 
8.91 i pół. W arszaw a dolar 8.8y— 8.90 i jedna czw ar 
ta. czeki 8.90-8.91, l w ó w  dodar 8.89—  &.90. czeki
8.90 i jędna czwarta do 8.91 i jedna czwarta. Kato 
w ice  dolar 8.89 i jedna czwarta oo 8.90 i pó* czeki
8.90 i pół do 8.91 i pół. kurs płacenia BarLu P o l­
skiego pozostał niezmieniony.

Glcsirfs warszawska
W arszaw a , 9. 4 P A T . A k c je : Bank Pote lu  1617, 

Siła i Ś w ia tło  93, 94, F ir le j 36 W ysoka  139, 140, 
C eg ie lsk i 44. O strow iec ser. B. 62, sUtaracuowtct 
20 i jedna czw  , Z iek o iew sk i 56, Haberbusch 106. 
P ożyczk i: 4-proc. prem inw estycyjna 122 I pot, 
123, 5-proc. do larow a 75, 76.25 5-proc komwersyf- 
na 55, 5-proc. k o le jow i 50, 6-proc. dolarowa 19, 
7-proc. stab ilizacy jna 88, 8 proc. L . Z, Banka Gom, 
K ra j. 94.

W a lu ty : D o W y  8.90, 8.92, 8.88, D ew izy : Betofa
124.50, 124.81, 124.19, Londyn 43.38 i  jed ra  c zw  
43.49. 43.27 i  pół, N ow  y  Jo-rk 8.S06, 3.928, 8-888, Pa­
ryż 34.93 i pó,, 35.02, 34.85, P ra ga  2641 i  pół, 2C.«& 
26.35, S zw a jcar ja  17285, 1/3.28, 172.4P, W iediedi 
125.72, 126.03, 125.41, W łoch y  46.77, 46.80, 4&6Ł Ber­
lin 212.88.

Giełda ia h u jt m i
Poznańska g ie łda  aoo iow t. z  * » i »  9. 4. I w  

Ceny parytet Pozmań pasy 15 tanach. Ż y ło  2068 
transakcja, ż y to ''22— 22 1 p ó ł orjentac L  a, pszeed- 
ca 2J i  pół do 39 i  pół, mąLa żytn ia 37 i  p<58. fte- 
szta ku rsów  bez zm iany, tend^ icja  iAeje<kioMi«.

Giełda wiedeńska
W iedeń, 9 4. P A T . W a lu ty  i  d ew izy : B er łfa

169.11— 169.61, Budapeszt 123.82—124.12, ŁttLareafr 
4'23 i jedna ósma uo 4.25 i jedna ósma, Londyn 
•>4.46 i siedem ósmych do 3ł.56 i  siedem os myci/, 
N o w y  Jo-k  708 35— 710.85, P a ry ż  27.73 i  poi 
27.83 i pół, P ra ga  20.97 i  trzy  ósm e do 21.06 i  trz*; 
ć c-me, W a rszaw a  79.40—79.68, Z-wych 13726—  
137.78. Am erykańsk ie 7C7— 711. N iem ieck ie  16&90—
169.50, Francuskie 27.67— 2w.83, W ło sk ie  3617—  
37.32, Rumuńskie 4.20 i  je«kia esnia do 424 i  jedne 
ósma, Szw ajcarsk ie  136.93--i37.73, C ze sa ć  l0.9?

cieida zurycliske
Zurych, 9. 4 P A T . P a ry ż  20.21, Londyn 25.10, 

N o w y  Jork 5.16, B e.g ja  72 W iochy 27.05, B erlin  
123.17, W iedeń 72 76, P ra ga  15.28, W a rszaw a  57 90, 
Budapeszt 90.20, Bukareszt 3.06 i tr zy  czw

R E P E R T U A R  T E A T R Ó W  K R A K O W SK IC H . 
T E A T R  „B A G A T E L A **

Gościnne w ystępy  „ fla b im y*

C zw artek : „Skarb*.

T E A T R  IM. J. S ŁO W A C K IE G O
C zw artek  „M elo ".
P iątek: „M elo".

T E A T R Y  Ś W IE T L N E  I D Ź W IĘ K O W E  
U C IE C H A  Odszczepieniec'*
S Z T U K A : „M oralność pani DuJskiej",

R FP E R T U A R  K IN O T E A T R Ó W :
A P O L L O : „K ob ieta  na księżycu'*
CORSO: „D jn  M eik"
B A G A T E L A : Podczas w ystępów  „H a b im y  ki­

noteatr nieczynny 
N O V ?O S C l: C notliw e d ziew częta".
W A R S Z A W A : „P a t  i Pa*achon w  Luna- Parku " 
W A N D A : „K siężn iczka  jazzbandu*.

W E K S E L  R O T S Z Y L D A  ID Z IE  DO PR O TE S TU ..

U jednego z nota<-juszy w arszaw sk ich  zaprote­
stow ano w czo ra j weksel p Chwsklela Rotszylda 
(N a lew k i 12). ż y io w a n y  p raw ie  przer Morgm a, to  
p. Samuela Morgena (Gęsie 6).

\
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J a k  p r a k t y c z n a  i W ygodna,
taka dobrze odmierzona paczka p*oszku do pieczenia O e t k e r a !

W s k a z ó w k i  p i e c z e n i a  we wszystkich przepisach Dra Oetkera są tak wy­
raźne, że wykluczają wszelki zawód. Nasze parne gospodynie oawczesnti r,doaości 
przyzwyczaiły się do nich i nawet di zez m yśl im nie przejdzie, by eksDerymentowac 
nieznanym’ wurobam

f ó r u  0 « t k « r ' a  « £ o  i i t e e z e a i a  d J$ C & 4 d M 4 ł&
jest w ła śc iw ym  środk iem  w u życ iu  ciomozi;ern, pcnieważ ^  
ułatwia niezmiernie pieczenie. Każde pieczywo, sporządzone
według Drzeoisów Dra Oetkera, Dosiada nieskażony, orzeoiękny i delikatny smak.

Książki „Dra Oetkera recepty' wydanie t  fcena 40 g r , oraz .D ra  Oetkera książka kucharska** 'cena 
85 g r ) zawierające ważne wzkazówki co do wspaniałego aparatu do pieczenia „Cud k u c h n in u b y ć  
można we wszystkich składach kolonjalnych. IP razie wyczerpania za _  . , . .  _
nadesłaniem należyiości w znaczkach pocztowych wprost we firm ie Ol. AUj)IJ$i 061X61', OHM

Jako p i e i v u «  In stytucja  w f  «lacc

U D Z I E L k K Y  P O Z Y C Z E K
M o n i k o  as i U r . n i l n j i n  na dogodnych  w a ­

runkach  s p ła ty

PRZYJLiUJFMY W K Ł A D K I  OSZCZĘDKOŚCIOME
na za sa d z i*  n o w ego  sysU  ł ł  o fiz^ ęd n cć c io m ego , p o łączon ego  

2E U M B I P t E C Z E N I E M  H A  Ż Y C I E  k tóry  za ę ranicą os ią ­
gn ą ł n ie b y w a ły  sukces. P n j  m inin; s inych  w  M a lu ch  po 20 
g ra c zy  dz ien n ie  p o c zą w szy , da łem y m o ir .o śc  zaoszczędzan ia  
p ow a żn ych  s h q  i faazpłalisą auąkaraele na I j c i e ,  o ra z \ o  w p ła ­
can ia  p ie rw szy ch  w k ładek  o zd ob n y  zega r  s to łow y .

O ia b c a ,  chcącym s i «  z a jn o w *ć  a k w izy c ją , z a p ew n iam y  stały  
1 k.awSi^y dowhód, p rzy ju ą jem y  ró w n ie ż  a^ en lów  d o  sp rzeda i>  
obligacji państw o *y c h  aa  raty i dajem y na jlepsze warunki 

BANK  ZALICZKC W Y  I KRED YTO W Y 
K raków , u l.  G o ł ą b i ą  2

K ó ż n e 1
BUDOW NICZY-archi

tekt poszukuje spó-linika. 
ceiem otwarcia pnzedsóę : 
biorstwa. ZgŁoszeuią^ pi 
setnBe do Adrn. ,N . Dziien 
inka" pod ,.Muty kapitał’*

DUŻY zarobek osiągnąć ! 
moana Ickiką pracą. Zgło ; 
szeii/ia: R. Bergman. O 
święciliti. 1340x i

U N IE W AŻN IAM  sfora 
dzioiiią książeczkę woj 
ikow y. Jakób Markus 
Ehnlich, uuodz. 1904 r., 
wydaną przez P. K. U. 
Kraków. 532g

M IESZKANIE słoneczne
parter, pr;ć pokoju 7 focrr 
fortem, za ia z do wyna 
jęcia: Kraków, cl. Ko
na-rakiego 21. — W iado 
mość u dozorcy domu: 
telefon 1322. 530g

Oryginalny LiX K -je s t z a w s z e

s p rz e d a m / iy  iv  p a c z k a c h .

Z4 D A C  przy kupnie tj lko Lux’u w  paczce, cucąc mieć 
absolutną gwarancję, że jest autentycznym, ponieważ 
oryginalny Lux sprzedawany jest n& całt j kuli ziemskiej 

wyłącznie w granatowej paczce z napisem, lstiifeją duże 
i mnbjsze paczki Lux ’u, które jednak zawsze i wszędzie 
tylko wtedy są prawdziwemi, gdy są w zaklejonej paczce 
z nomenklaturą, a wtedy nie ma mowy o jakiejś przykrej 
niespoda iance przy praniu.

W  wysoce aktywnej a zarazem niesłychanie łagodn e i  pianie 
Lux’u prać można wszystko— począwszy od cienkich 
delikatnych koronek, a skończywszy na grubych wełnianych 
kocach. Jedynie arcy czystej p'anie Lux’u powierzyć 
można bieliznę niemowląt, pozatem lekkie jedwabne suknie, 
a także strojną bieliznę jed wabną i bawełnianą.

ŁlJX
P R Ó B K A  D A FiM O -
K U P Q N . D o firm y “ S u n ls jt" Spółki Akcy 

Pocztowa 479. Poczta G łowna, W art; 
Upraszam o bezpłatne przesłanie m i próbnego 
wystarczającego na próbne pranie.

Im ię i nazwisko .MMiiHyiwuwm ui

Adres .................
L ł  iąc-ozó  P.

Akcyjnej, Skrzynka 
łzawa, 

pakietu

(Uprasza się o wyraźne pisanie.)

U l

¥ .
W o ln e  p w n d ) 1
BIURO Pośrednictwa 

Pracy, Rynek 29, I. pię 
tro, poszukuje rutynowa 
nych w ychow aw czyń  —  
Zgłoszenia m iędzy godz. 
4— 6 popoł. I315xs S p r E e d s z

D O LE G M W O ŚC I USZU
jak: pnzyitępiioiiy slulch, 
tw atiiO. strzy.kauie, szum 
i t. p wsuwa środek do­
m owy ,/ IL IR O S A N “ . —  
Cena 3‘50 zl. wylączmi-e 
kosztów przesyłki. Cz. 
Auamczewskii, Poznań, 
ul. Zw ierzyniecka 1.

SPRZED AM  wózek dzie 
cięcy fanio, prawie no 
w y. W iadomość: Zielo
na 15, parter na lewo.

1336x

Ninlejszem mam zauozyt
za w ia d om ić  P T . P a b k e ^ o ś ć  
że  z dn iem  16 m arca 1980 r. 
ol w o rry  li ńmy

ńjpjUOJlE
najmu mieszkań i 
kupno, s p r z e d a ż  
pa r c e l  nierucho­
mości w Maszynie-

koto K ryn iey  zd ro ju
S kry tka  p o cz tow a  U r. 102, 
D on os im y  u prao jm i* l e  

w sze lk ie  in lo rm sc j*  w cho 
d sace  w zak res  najmu m ies z ­
kań  i kupuu sp rzed a ż  n ieru ­
chom ośc i z a ł a t w i a m y  ku 
na jw iększem u  zadowolenia

PRZEZ N A D ZW YC ZA J  
NA OKAZJE uda-,o mi s»e 
powtórnie zakupić czy ­
sto wełniana w  najlep­
szych gatunkach pulowe 
ry  i kamizelki damskie 
dziecięce i proszę o ko- 
rzysianie z tej okazji u 
firm y A. Wachsmana —  
Kraków, Krakowska 7.

1288x

- ^  m  sd/łM
mcutK

Od 30  lat znanym, w iedeńskim — i od jwacencJ. 
nieszkodliwym  środklan. „ R U N  3 T l l . ” . ‘ usu­
wa kaźuy — nawet bez piniucy fryzjerc 
ciągu- 2  godzin,- s .w e włosy, przywracając 'tm  
pierwotny młodociany kou,r i  połysk. Ę o d a i 

.dokładn ie k o lo r  w łosów : 1) m atowy blond 2 )  
yjasnoblond 3 ) cicm noblond 4 ) Jasrib ronzow y 

5> ciem nobronzowy b ) C ia rn j. Cena -27, 7~— 
epakow . > wysyłka Zł. /•— Z  zamówlenifcm proslm y 
post ić  E l. l.-w e s z tę  Zt. 7 —  pobieram y. Przy na­
desłaniu Zł. 7.— z góry,— za porto i  opakowanie 
nie łiczymy. Dla: pp. fryzjerów na żądanie neutral­
ne opakowanie. skomplikowany. łatwy posób 
ożycia, .atesty n iesz iodllwoac', dotąużbny. Jnta-' 
et ..n ton . na iądan ie p rospekt. bezpłatnie.

im llŁ ni pame: ft. Sll^tnlelf. iwjg.. Ugaa "tai 15.- I i i  gML

sA M O M u W IĄ C E  SA 
MOJE CENY piizez ty ­
dzień przedświąteczny. 
—  jako. przykład podaje 
kiika cen: Reform y jed­
wabne Zl. 4J50 reformy 
jedwabne okazyjne Zl. 
3‘o0, Kombinacje okazy j­
ne Zl. 7‘60. Pończochy 
łtdwa-bne ,,Be-mberg*' Zl 
6‘75. Po-ńczocuy jedwa­
bne ..Waschseide* 7.1. 
3*50. Pończochy ,Fil-de 
ko I.“  Zl. 3‘o0 Oszczę 
dzaj pdurędzy! A w ła ­
ściwe pojęcie o nisikości 
cen dostaje się przy od- 
winjdzeniu mnie i pr-z A c  
nać saę m-ożna, Ue osz<*ze 
dz: się, Takupując u fń 
m y A. Wachsman-j. Krn 
taów. Krakowska 7.

NAPR AW Y D Y W A N Ó W
D yw any perskie, kilimy 
do naprawy przyjmuje 
,J )yw an“ , Tkalnia dyw s 
nów. M im ó w : Kraków—  
Podgórza, ul. King' 9, —  
tramwaj 3. Poleca dy­
wany, Minty. Ceny bez 
kontoureocyjesi Teiefon 
Ifr. 1609. 1274m

Znane x  d o lr o c »

A H E R Y K A N S U I E  
K ilC E  Manisr.hewitza 

oraz
K A - . E  R A B C Z A Ń S K I E  

B R A U n r E L D A

na r. i: 80 już nadeszły 
do firm y 

P.  R U '  H E  
ul. Ettikowiilna 20

Telefon 4527

I l l J o r .
4fotogrcff|e
do Icpitymacjl

6 u.
€ ffolcgrafii

k.irtkowych 
Foto ,XUkLftłł
Kraków d ro e iz k a  4 *
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